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ROK SIEDMDZIESIĄTY TRZECI

Ezechiela.
Leona Papieża.

Zachód „
Długość dnia godzin
Przybyło

6-ej
12

wychodzi w dni powszednie wieczorem, w niedziele i święta zrana, nadto wychodzę 
stale w dni powszednie, z wyjątkiem dni pcświątecznych, dodatki poranne,

OGŁOSZENIA.
Reklamy za jeden wiersz 

garinontowy albo jego miejsce 
pierwszy raz 25 kop. każdy na- 
stęnny raz kop. 20.

Ńekrologja: za wiersz 15kop. 
Zwyczajne ogłoszenia: za 

jeden wiersz petitowy albo jego 
miejsce pierwszy’ raz 10 kop., 
każdy następny raz 8 kop.

Małe ogłoszenia za jeden wy­
raz po 2 kop. każdy raz, ogłosze­
nie minimum 20 kop.

Nadesłane za jeden wiersz 
garmontowy rs. 1.

Ogłoszenia do Kurjera przyj­
muje także Biuro Kajchmana i 
Spółki, ulica Senatorska.

Dnia 23 marca (4 kwietnia) 1893 rŁ

Wschód księżyca o godzinie 4 minut 25 w. 
Zachód „ „ 5 „ 24 r.
Wysokość wody na Wiśle st. 5 c. 9 (st. 5 c. 4). 
Dziś o godzinie 2-ej po poł. ciepła 9’.

Sobota: Djonizego i Herod.
Niedziela: Marji Kleof. 
Poniedz.: "
W torek:

Ogłoszenia i prenumeratę przyjmuje kantor Kurjera Warszawskiego codziennie od godziny 8-ej rano do 8-ej 
wieczorem, w niedziele i święta od godziny 10-ej rano do 1-ej po połuduin.

Wschód słońca o godzinie 5-ej minut40.
" ’ ' ’ “ ' 28

46
8

PRENUMERATA
Kurjera Warszawskiego 

wraz z dodatkiem porannym.
W Warszawie: rocznie 

rs. 9, półrocznie rs. 4 kop. 50, 
kwartalnie rs. 2 kop. 25, miesię­
cznie kop. 75.

Za odnoszenie do domu dopłaca 
się miesięcznie kop. 5.

Ma prowincji i w Cesar­
stwie: rocznie rs. 12, półrocznie 
rs. 6, kwartalnie rs. 3, miesię­
cznie rs. 1.

Za granicą: miesięcznie 
rs. 1 kop. 50.

Numer pojedynczy bez doda­
tku kop. 5; dodatek poranny 
kop. 3.

Dziś. Izydora Biskupa.
Środa: Wincentego F.
Czwartek: Wilhelma i Celes.
Piątek: Epifanjuśza.

Hedakcja, Administracja i Drukarnia: JPlac Teatralny nr. &—Telefon Stert akcji 2(i8. — Telefon admininixtr. 
tS Łodzi kantor wlamy, Tiotrkotctka 3r/^81, telefonu nr. 3A3.
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KALENDARZ.

Imiona słowiańskie: Dziś Borzywoja bł., jutro Świętoborabł. 
Wystawy stałe: Wystawa Towarzystwa sztuk pięknych. 

(Krak.-Przedm., 15—od 10-ej rano do 4-ej po południu.)—Wy­
stawa obrazów Krywulta. (Hotel Europejski—od 10-ej rano 
do 8-ej wieczorem.) — Wystawa obrazów spółki malarzy oraz 
rzeźbiarzy. (Nowy-Świat, 27—od 10-ej rano do 7’/2 wieczo­
rem.)—Wystawa etnograficzna. (Krak.-Przedm., 17—od 10-ej 
rano do 4-ej po południu.)— Wystawa prób i wzorów przemy­
słu fabrycznego i rękodzielniczego krajowego. (Gmach Mu­
zeum przemysłu i rolnictwa na Krak.-Przedm., 66—codziennie 
od 10-ej rano do 4-ej po południu, w niedziele zaś i święta od 
12—4-ej po południu. Wejście bezpłatne.) — Wystawa Mu­
zeum rzemieślniczego. (Gmach Muzeum przemysłu i rolnic­
twa na Krak.-Przedm., 66—codziennie od 10-ej rano do 4-ej po 
południu, dla rzemieślników od 7—9-ej wieczorem., w niedzie­
le zaś i święta od 10-ej rano do 4-ej po południu.)

Teatry: Wielki: dziś „ Rycerskość wieśniacza’ (z udziałem 
panny Libji Dróg i p. Oktawjusza Nouvelli’ego) oraz „Syre­
na’; jutro „Żydówka’ (z udziałem panny Libji Dróg i p. Rus- 
sitano); — Rozmaitości: dziś „Dwór we Władkowicach’; 
jutro „Te, które się szanuje” oraz „Dzieci muzy’; — Mały: 
dziś „Dziecko szczęścia’; jutro „Wielki Mogoł”. (7’/» wieczo­
rem.)

— W dniu jutrzejszym, o godzinie 9-ej zrana, w kapli­
cy Matki Boskiej Częstochowskiej w kościele św. Ducha 
(po-pauliuskim) odprawiona będzie ku Jej czci uroczysta 
wotywa.

PRZEGLĄD POLITYCZNY.
Czwartkowe posiedzenie francuskiej izby deputo­

wanych zaskoczyło Francję niespodzianka. Wpraw­
dzie już we środę wieczorem uchwały komisji budże­
towej zwiastowały zatarg z senatem, przecież nikt 
jeszcze we czwartek zrana nie liczył na to, że zmierzch 
dniajnie ujrzy już Iłibota i Bourgeois na czele rządu.

To też i galerje pałacu Bourbonów świeciły w tym 
dniu pustkami. Tout Paris nie był przygotowany na 
modną sensację.

Po otwarciu posiedzenia wstępuje na trybunę no­
wy sprawozdawca komisji budżetowej, p. Lockroy, 
gdyż p. Poincare, wobec nieprzejednanych uchwał 
komisyjnych, złożył powierzony sobie mandat spra­
wozdawcy jeneralnego budżetu. Rola p. Lockroy bar­
dzo łatwa. Nie wytacza on kolumn cyfr przed izbą, 
odczytuje tylko lapidarną uchwałę komisji: izba u- 
trzyma raz uchwalony przez siebie budżet bez żadnej 
zmiany. Lockroy dodał kilka tylko równie treści­
wych uwag. Budżet, jaki nam senat zwraca, nie jest 
budżetem uchwalonym przez izbę. Jest on zupełnie 
czemś nowem, usuwa wszystkie reformy, jakie izba 
zaprojektowała. Senat przekroczył kompetencję, ja­
ką mu wskazuje konstytucja. Izba nie powinna za­
pomnieć. że wyszła z głosowania powszechnego i dla­
tego, jeżeli wyniknie różnica zdań pomiędzy obiema 
izbami, ostatnie słowo rffleży do izby deputowanych 
(oklaski).

Minister finansów, Tirard, zwraca uwagę, że wypa­
dek zwrócenia senatowi en bloc budżetu niezapainię- 
tanym jest dotąd w rocznikach parlamentaryzmu 
francuskiego. Senat nie odrzuca systematycznie re­
form proponowanych przez izbę, pragnął tylko uzy­
skać czas dla ich wystudjowania i dla tego żąda wy­
łączenia ich z budżetu.

Izba przebiega w pośpiesznej rozprawie szczegóło­
wej, która toczy się milcząco, wszystkie działy i ar­
tykuły budżetu, a nawet zgodnie z uchwałą senatu 
obala nałożony wpierw przez siebie podatek na for­
tepiany i liberje. Nadchodzi krytyczna pozycja: pro­
ponowany przez izbę podatek od napojów gorących. 
Minister Tirard prosi o usunięcie tej pozycji z bud­
żetu, aby nie wszczynać walki z senatem w chwili, 
gdy uchwalenie budżetu jest tak pilnem.

beputowany Salis dowodzi z wielką zapalczywo- 
ścią, że izba nie może przed senatem kapitulować. 
Gabinet może podać się do dymisji, jeżeli mu to nie 
na rękę (wrzawa).

I Republikanin Jamais, były podsekretarz kolonij, 
i przemawia gorąco za utrzymaniem projektowanej re­

formy. Jeżeli jej nic przeprowadzi się teraz, nie 
przeprowadzi jej się może nigdy.

Prezydent gabinetu Ribot zaklina izbę, aby nie 
stawiała dalszych przeszkód ostatecznemu uchwale­
niu budżetu na r. 1893-ci. Od trzech miesięcy Fran­
cja rządzi się budżetem prowizorycznym; kraj zanie­
pokojony jest o wartość konstytucji, która takie nie­
prawidłowości wytwarza. Rząd gotów jest poprzeć 
gorąco życzenia izby przed senatem, dziś jednak pro­
si przedew’szystkiem o budżet!

De Maby proponuje kompromis z senatem, Jamais 
I i Lockroy nie dopuszczają żadnych ustępstw. Ribot 

zwraca uwagę na polityczne następstwa głosowania. 
Wśród wrzawy głosuje izba; 272 głosówpada za rzą­
dem, 273 przeciw; prezydujący Perier uznaj e konie­
czność głosowania ściślejszego, tz. pointape. Izba cofa 

■ się do biur o kwadrans na. szóstą; w sali pozostają 
tylko ministrowie. O wpół do szóstej prezydent izby 
powraca i ogłasza rezultat: 242 głosów za rządem, a 

; 247 przeciw.
Prezes ministrów Ribot: Wobec tej uchwały izby 

i wzbraniania się senatu przed zamieszczeniem refor­
my napojów gorących w budżecie wynika koniecz- 

j ność przerwania rozprawy budżetowej. W interesie 
I kraju i porządku pracy parlamentarnej zechce izba 
, zgromadzić się wieczorem na nowe posiedzenie, na 

którein rząd zakomunikuje jej swój.? decyzje.
Izba uchwala o godz. 9-ej wieczorem zgromadzić 

! się napowrót. Teraz już wieść o wypadkach roznio­
sła się po Paryżu. Wielkie damy zasiadają w swych 

i wielkich toaletach na galerjach izby. Posłowie przy- 
i bywają w wielkiej liczbie; na ławach siedzi sam je­

den minister skarbu Tirard.
i Samotnik ten zabiera głos natychmiast po otwar­

ciu przez Pćriera sesji. Prezydent rzeczypospolitej— 
oświadcza Tirard—przyjął dymisję gabinetu i upra- 

i szał go o prowizoryczne prowadzenie spraw do czasu 
j utworzenia nowego rządu. Mam zaszczyt przedsta­

wić izbie propozycję uchwalenia prowizorjum budże­
towego na dalsze dwa miesiące.

Izba zawiesza posiedzenie, aby komisja budżeto­
wa mogła powziąć uchwałę. Po ponownem otwarciu 
posiedzenia sprawozdawca Lockroy wnosi uchwale­
nie jednomiesięcznego tylko prowizorjum budżeto­
wego. Izba przyjmuje ten wniosek jednomyślnie 
przez podniesienie rąk. Usposobienie ogólne wesołe 
i namaszczone: izbie wydaj e się, że obaliwszy gabi­
net, zepchnęła sobie górę Atlas z piersi. Tirard opu­
szcza z sarkastycznym uśmiechem salę.

Całość ustawy prowizorycznej przyjęta 504 głosa­
mi przeciw 5. Radykalista Letellier chce teraz posta­
wić wniosek rozwiązania izby, ale prezydujący Pe­
rier nie daje mu głosu. W nieobecności rządu obra­
dowanie nad rezolucją Letelliera byłoby przeciwnem 
konstytucji.

Na tern skończyło się to pamiętne posiedzenie 
izby- Br. Z.

W wielką sobotę rozpoczęło się rozdawanie świę­
conego ubogim naszego miasta.

O godzinie 11-ej przed południem, w lokalu ochro­
ny przy rogu ulic Krochmalnej i Ciepłej, staraniem 
opiekuna cyrkułu VIII-go, p. Michała Fijoka, rozdano 
200 porcyj darów świątecznych, które pobłogosławił 
ks. Kozłowski, kapłan parafji miejscowej. Najstar­
szą osobą, przez opiekuna podejmowaną, była 95-Ie- 
tnia Marjanna Olszewska. Na uroczystości tej znaj­
dowali się: wiceprezes warszawskiego Towarzystwa 
dobroczynności Wincenty hr. Walewski wraz z córecz­
ką Jadwigą, ksiądz Siewierski, pani Bronisławm- 
wa Knollowa z córką Jadwigą i z Knollów Oskarowa 

Zilmowa, prezes wydziału wsparcia p. Franciszek Ry- 
; dzykowski, w ogóle liczne grono członków Towarzy­

stwa i opiekunek.
W godzinę później opiekun cyrkułu X-go, p. Juljan 

Skibicki, dla 20.0 ubogich dostatnie święcone przygo- 
tował-w^\ąluTechrony,Xl-(fi ml.Tamce pod nr. 2-im. 
Każdy .ubogi ófraymal: placek, ihpval kiełbasy, kilka 
jaj, chlćb,' fiaSfceczkęjcódki i kubek piwa, a słabi na­
wet półbutelką wina'o'bdafow’aiii zostali... Aktu świę­
cenia dopełnił' ks. Bfżezrkoiysk-i, kapelan ■‘instytu­
tu św. Kazimierza. Na'uroczystości’byli: opiekunki 
panie: Irena Karłowiczowa i Swołyfiska;-' czjofeąwjć: 
Wincent/ lir. Walewski, rz. r. st. Gagatnicki, IG^Jjy- 
kowski, Bronisław Knoll, Jeziorowski, Szyrdpn Kli­
mek, Mroziński, Feliks Starczewski i t. d. ' ■'

Staraniem opiekuna ubogich cyrkułu Iii-go, p. 
Aleksandra Bębnowskiego, właściciel restauracji przy 
ulicy Świętokrzyskiej wprost Jasnej, p. Marcin Stain, 
kosztem swom przygotował sute dla 80-ciu ubogich 
rodzin święcone, które po pobłogosławieniu przez 
Jks. Mateusza Pawłowskiego, o godz. 1-ej z południa 
rozdali pod wystawą miejscowego ogrodu: Wiktor 
hrAonikier, prezes zarządu warsz. Tow. dobroczyn­
ności, pp.: Koczalski, Habielski i w. in. Dary Boże 
składały sie: z placka, chleba, boczku, kiełbasy, fla- 
szeczki wódki, trzech jaj, niwa i gorącej zupy piwnej, 
którą p. Stani ubogich traktował. Młody i początku­
jący restaurator zasługuje na serdeczne podziękowa­
nie ubogich.

Jednocześnie prawie w gmachu po-dominikańskim 
przy ulicy Freta, po poświęceniu darów przez Jks. 
kanonika Wierbickiego, 250-ciu osobom rozdali świę­
cone pp.: Walewski, naczelnik sekcji ochron, Szymon 
Krzeczkowski, opiekun ubogich cyrkułu Ii-go, Ed­
ward Kopczyński, prezes Rydzykowski i Koczalski, 
opiekun cyrkułu Xl-go, który ze swego cyrkułu roz­
dał ubogim 74 kartek na wiktuały do Merkurego'’.

Rozdawnictwo święconego odbywało się także 
w lokalu ochrony XXVI-ej przy ul. Smoczej.

W pierwsze święto o g. 10-ej rano, Towarzystwo 
dobroczynności w gmachu głównym na Krakow- 
skiem-Przedmieściu podejmowało swych pensjonarzy 
i sieroty, t.j. 109 starców, 248 niewiast i 70 dziew­
cząt. Najstarszym, bo 86 lat liczącym pensjona- 
rzem jest p. Ludwik Sommer, doskonałym, jak na 
jego wiek cieszący się zdrowiem i przytomnością u- 
mysłu; najstarszą z kobiet 85-letnia Agnieszka Cy- 
ralska, z sierot najstarszą była Marjanna Rakowska 
(lat 18), najmłodsza Helena Jankowska (lat 6). Po­
błogosławił dary świąteczne kapelan miejscowy Jks. 
Niedzielski, przemówiwszy stosownie do zebranych. 
Na akcie byli obecni: hr. Wiktor Ronikier, radzca 
Wacław Dobrowolski, Gagatnicki, Krzeczkowski, 
Kajetan Dąbrowski, r. st. Aleksander Piechowski. 
Rydzykowski, Knoll, Margasiński.

Sierotki przed przystąpieniem do spożycia święco­
nego wykonały na głosy pieśń Gomółki „Alleluja”.

W końcu dodać należy do opisu święconego dla 
ubogich, że wczoraj, czyli w drugie święto pan Lie- 
feld, właściciel restauracji w hotelu Briihlowskim, roz­
dał 120 porcyj święconego.

Z Mokotowa.
Podług przybliżonego obliczenia, w Wielką nie­

dzielę znajdowało się na igrzyskach ludowych na po­
lu Mokotowskiem przeszło 40,000 osób.

Z pośród mnóstwa ubiegających się o nagrodę słu­
pową zwycięzcą został Józef Krzywicki, mularz, 
z pod nru 38-go przy ul. Żytniej.

Wczoraj, w poniedziałek, szczęście w zdobyciu na­
grody również mularzowi sprzyjało.

Jest to Ignacy Winiarek, zamieszkały pod nrem 
27-ym przy ul. Czerniakowskiej.

Osób znajdowało się wczoraj Około 60,000.
W takiem zbiorowisku musieli próbować szczęścia 

złodzieje.
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Zameldowano więc sporo kradzieży kieszonko-.

Między innemi panu Wojciechowi Ostrowskiemu 
skradziono złoty zegarek z dewizką, wartości 180 rs.

Z huśtawki spadla Ludwika Zaniewska z Mokoto­
wa i w kilka godziu później urodziła dwoje nieżywych 
dzieci. • .

Z młvna djabelskiego spadł blacharz, Stanisław 
Zalewski, zamieszkały pod nr. 26-ym przy ulicy 
Chmielnej i boleśnie się potłukł.

Robotnik fabryczny, Jan Gach, zamieszkały w Czer- 
niakowie, założył się, że wypije pół garnca okowity.

Gach po wypiciu kwarty upadł nieprzytomny.
Odwieziony do domu, dostał ataku apoplektyczne- 

go i w nocy życie zakończył.

Ludu fala, porzuciwszy 
Powszedniego bytu troski, 
Niby z bajki wąż wyjęty, 
Plac okala Mokotowski, 
A zabawę wziął w opiekę 
Pieszczotliwy klimat włoski.

Czegóż na tym placu niema?
Są huśtawki, karuzele, 
Jadłodajnie, panoramy,
Menażeryj, cyrków wiele
I muzyka... wagnerowska...
Setka bębnów wraz grzmi trele.*

Z Lukullusem Bachus w parze. 
Piwo, lody, ba... ogórki!...
Młodzież hojnie sypie miedzią. 
Bacząc hoże Ewy córki, 
Damy chrupią obwarzanki 
Jak niebianki lub—wiewiórki.

Skrzypi raźnio młyn djabelski, 
Mkną w przestworza liczne pary.* 
Ktoś w bufecie się uraczył
I podnosi głos bez miary, 
Więc... do „ula" go prowadz%- 
Jako zwyczaj każę stary.

Brat cechowy dziś sportowi 
Szlachetnemu puszcza wodze: 
Woltyżuje, mierzy silę, 
Z „flowerówki” strzela srodze, 
I... po stopach bliźnich chadza, 
Gdy kto stanie mu na drodze.

Mija jeden dzień i drugi...
(W szczęściu chwile płyną skore), 
Dzisiaj szepce tłum za Bantem: 
— Ach, nessw maggiur dolore 
Cke... wspominać przy dniu pracy 
Mokotowskich uciech prozę...

Pamiętniki lorda Loftusa.
P. t. „Diplomatic Reminiscences of lord Augustus 

Loftus 1837—■1862r> ukazały się w Londynie dwa tomy 
wspomnień głośnego w swoim czasie dyplomaty, lorda 
Loftusa

Już w 18-ym roku życia młody Loftus przedstawiony 
został królowi Wilhelmowi lV-mu, który go spytał, jakiej 
karjerze poświęcić się zamierza, a otrzymawszy odpowiedź, 
że dyplomatycznej, król przyrzekł mu opiekę. Niestety, 
w sam dzień śmierci tego króla, ft. 2v-go czerwca roku 
1837-go, Loftus otrzymał nominację na attache ambasady 
angielskiej w Berlinie. Nominacja wydana została już 
w imieniu królowej Wiktorji, której Loftus służył nastę­
pnie przez lat przeszło 50.

Loftus pojechał do Berlina przez Hamburg, gdzie wła­
śnie podówczas srożyła się cholera.

Ciekawym w pamiętnikach jest opis Berlina ówcze­
snego.

„W r. 1837-ym—czytamy—Berlin był wioską w poró­
wnaniu z dzisiejszą stolicą Prus, ale pod względem życia 
towarzyskiego o wiele przyjemniejszą. We wszystkich 
warstwach mieszkańców panowała prymitywna prostota. 
Nie owładnął nimi jeszcze duch spekulacji, namiętność 
gromadzenia bogactw. Ludziska zadowalniali się skromnym 
trybem życia. Towarzystwo było małe i składało się prze­
ważnie z urzędników dworskich, oficerów i ciała dyploma­
tycznego, ale chociaż małe liczbą i zamknięte, było bardzo 
ożywione, wesołe i wcale nie sztywne. Dyplomaci jadali 
obiad o godz. 4-ej, szli do teatru o 6-ej, po przedstawie­
niu zaś o godz. 9-ej na bal lub na zebrania, które trąały 
do godz. 12-ej. Godziny te były bardzo rozumnie rozło­
żone w porównaniu z życiem lopdyńskiem’—pisze Loftus, 
a my dodąjemy, że i w zestawieniu z wąrszawskiem...

„Warto przypomnieć dziwnie zastarzałe rozporządzenie, 
obowiązujące podówczas w Berlinie. Oto nikomu nie wol­
no było palić tytoniu na ulicy. A zajem palacze, powra­
cając z balów i zebrań, musieli strzedz się bardzo szyldwa­
chów, w przeciwnym razie żołnierze aresztowali ich i ka­
zali czekać w budce strażnika do czasu nadejścia chwili 
zmiany straży, poczem »winnego ” odprowadzano na od- 
wach. Byłem nieraz świadkiem komicznych scen przy 
przygodach tego rodzaju. ”

Charakterystyczną jest wzmianka Loftusa o królu pru­
skim, Fryderyku Wilhelmie III-im.

, Wiadomo było powszechnie—pisze on—że król w r. 
1815-ym, w czasie pobytu w Paryżu, odwiedził głośną
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= Birż. wied. donoszą, iż komisja, zajmująca się 
kwestją reformy instytutu komisarzy sądowych (ko­
morników) rozdzieliła się na dwie podkomisje, z któ- 

wróżbiarkę, pannę Le Normand. Ona to przepowiedziała 
mu, że umrze w r. 1840-ym. ■ Kiedy w r. 1837-ym przy­
byłem do Berlina, w towarzystwie nieraz wspominano o tej 
przepowiedni i wierzono jej. Na Nowy rok 1840-ty pod­
ówczas 10-letni wnuk króla, późniejszy cesarz Fryderyk 
Ill-ci, siedząc na kolanach dziadka, powiedział:

•— Jaka szkoda, kochany dziadku, że w tym roku umrzeć 
musisz. I

Przypomnienie przepowiedni Le Normand wywarło na ; 
umysł króla wpływ fatalny. Nie mogłem jednakże stwier­
dzić,’ czy opowiadanie o tym wypadku było zgodne z pra­
wdą. W każdym razie Le Normand, przepowiadając kró­
lowi śmierć w r. 1840-ym, mogła kierować się pod pe­
wnym względem historją i faktem, że od r. 1815-go do za­
powiadanej chwili śmierci upłynie czas dość długi, bo lat 
25. Wielki elektor umarł w r. 1640-ym, Fryderyk Wil­
helm II-gi w 1740-ym, a ze względu na wiek króla w r. 
1815-ym nietrudno było przepowiadać, że żyć on będzie 
do r. 1840-go.’

W ciągu swojej karjery dyplomatycznej lord Loftus spo­
tykał się z wielu wybitnemi osobistościami, a więc z Tal- ■ 
leyrandem, Metternichem, z cesarzem Wilhelmem I-ym, j 
Bismarkiem, Moltkem i t. d.

O cesarzu Wilhelmie pisze: „Nie był on nigdy uważany 
za wielkiego męża stanu albo za dyplomatę, ale za to po­
siadał inne cenne przymioty: bystrość umysłu i wielkie po­
czucie obowiązku; nie cierpiał wpływów ubocznych, ani in­
tryg; był otwartym, prostym i uczciwym w czynach i my­
ślach. Był to charakter szlachetny, rycerski, miły i u- 
przejmy dla każdego, a w rozmowie gotów zawsze do śmie­
chu i żartów, do zdobywania serc.”

O Bismarku pisze znów Loftus: „Na obiedzie, który 
baron Briinnow w r. 1861-ym dawał w Londynie na cześć 
wks. Wajmarskiego, znajdował się także Bismark, który I 
rozmawiał tam przez czas dłuższy z Disraelim, ówcze­
snym przewódzcą opozycji w izbie gmin. Bismark opo­
wiadał, że wkrótce obejmie ster rządu pruskiego, że 
pierwszym obowiązkiem jego będzie reorganizacja armji, ; 
że następnie skorzysta z bylejakicgo pozoru, aby Austrji , 
wypowiedzieć wojnę, rozwiązać parlament niemiecki, 
zmódz małe państewka niemieckie i nadać niemcom je- | 
dność narodową pod kierunkiem Prus.

— Przybyłem tu—mówił Bismark—aby donieść o tem 
ministrom królowej.

Disraeli po rozmowie tej powiedział o Bismarku: . Uwa­
żajcie na tego człowieka, on mówi, co zamierza’.

.Bismark posiadał żelazną wolę w przeprowadzaniu 
swoich planów samolubnych, a od dopięcia zamiaru nie 
powstrzymywały go żadne zasady, ani skrupuły. Jego wola 
żelazna przeciwstawiona była zupełnemu brakowi w Eu­
ropie równio wysąko uzdolnionych mężów stanu, ogólnej 
apatji i słabości rządów zagranicznych, co ks. Gorczakow 
w chwili wybuchu wojny duńskiej tak trafnie scharaktery­
zował słowy: il n’y a plus d’Europe. Lecz przy całej 
swojej zuchwałości Bismark był zawsze przezorny, posia­
dał cierpliwość, czekał na pomyślną dla urzeczywistnienia 
swoich pomysłów chwilę. W życiu prywatnem był mi­
łym, posiadał dar zabawiania drugich, znał historję i u- 
miał wiele anegdot historycznych. Nieszczęściem jego 
był temperament niepohamowany, który przyćmiewał inne 
przymioty charakteru. Nie mógł znieść żadnego oporu 
swojej woli, a gwałtowność stawała często w drodze roz­
sądkowi. Gdyby Bismark posiadał spokój i rozwagę 
Moltkego, inne przymioty jego jaśniałyby w świetle nie­
równie wyższem.”

Raz powiedział Bismark do Loftusa: .Cieszę się. że 
nie mam żadnych zasad, kiedy bowiem dążymy do jakiego 
celu, zasady stają nam w drodze i oddalają nas od celu.” I

Z Berlina lord Loftus przeniesiony został do poselstw 
przy mniejszych dworach niemieckich, do Sztutgardu, 
Hannoweru itd. Szczególniej podobał mu się dwór ha­
nowerski, w pamiętnikach swoich pisze on o zbytku tam 
panującym. W r. 1866-ym Loftus powrócił już jako po­
seł do Berlina, zkąd w r. 1871-ym przeniesiony został do 
Petersburga.

O tym okresie czasu wspomina w pierwszych dwóch to­
mach pamiętników. Ciekawa tu jest wzmianka o wymia­
nie not dyplomatycznych pomiędzy Francją a Austrią w r. 
1866 i 1870-ym.

Kiedy Austrja w chwili wybucha wojny z Prusami w r. 
1866^ym prosiła cesarza Napoleona o pomoc, ten odpo­
wiedział: Croyez-vous ąueje m’aJlie avec un cadavre? 
W cztery lata później dwór francuski w odpowiedzi na po­
dobną prośbę otrzymał od dworu austrjackiego notę: 
Croyez-vous queje m’allie avec zone maison de foils?

W Pamiętnikach Loftusa znajduje się wiele szczegółów 
dotąd historykom wieku XIX-go nieznanych, będą więc 
one niepoślednim przyczynkiem do dziejów doby ostatniej.

w kodeksie cywilnym, druga zaś zajmie się strony 
praktyczną reformy instytutu komorników.

= Według informacyj Birż. wied., w ministerjum 
spraw wewnętrznych złożono obszerne podanie 
w kwestji ograniczenia praw rzemieślników, niepo- 
siadających dyplomów na majstra danego kunsztu. 
Inicjatorowie projektu domagają się, aby rzemieślni­
cy tacy pozbawieni byli prawa otwierania sklepów, 
podejmowania się dostaw, oraz brania udziału 
w zjazdach, organizowanych przez fachowców.

= Petersb. wied. donoszą w formie pogłoski, iż za­
rządzającym bankiem państwa w miejsce Żukowskie­
go ma być mianowany dyrektor departamentu kolejo­
wego ministerjum finansów, Maksimów.

= Petersb. wied., zaprzeczając informacji Now.wr., 
stanowczo twierdzą, że projekt,, dotyczący odpowie­
dzialności fabrykantów za śmierć i kalectwo robotni­
ków, będzie niebawem przedmiotem rozpraw w radzie 
państwa.

_== Praw, wiestn. zamieszcza powtarzające się co 
miesiąc przypomnienie o wycofaniu z obiegu da­
wnych biletów kredytowych od d. 13-go maja 1894 
roku. Zewnętrzny wygląd wzmiankowanych biletów 
opisywaliśmy niejednokrotnie.

= Praw, wiestn. donosi o ozdobieniu ucznia ki. 
VI-ej gimnazjum astrachańskiego, Mikołaja Świder, 
tskiego, za pełne poświęcenia zachowanie się przy ra 
dowaniu tonących medalem srebrnym na wstędze or- 
neru św. Włodzimierza z napisem „za ratowanie to­
nących.”

= Praw. wiestn. zamieszcza tekst rozporządzenia 
o utworzeniu przy ministerjum oświaty oddzielnego 
departamentu, którego zadaniem będzie zajmowanie 
się sprawami szkół przemysłowych.

== Praw, wiestn. zamieszcza następujące sprawo­
zdanie o przebiegu epidemji w obrębie państwa:

Gub. kazańska < 
M. Orzeł 
Gub. orłowska

« tulska 
„ ufiniska

(wiad. dodatkowe) 
Obw. wojska doń. 
Gub. eliżawotpolska . _________ 4

= Mosk. wied. donoszą, iż rząd zawiesił bicie rubli 
srebrnych, które obecnie są tańsze od kredytowych.

= Ministerjum dóbr państwa asygnowalo, jak 
donoszą dzienniki petersburskie, 15,000 rs. na urzą­
dzenie wystawy ogrodniczej w Petersburgu.

= Na świeżo odbytym w Moskwie zjezdzie w spra­
wie wodociągów, na którym miedzy innemi inżenier 
Grotowski z Warszawy odczytał referat o urządzeniu 
filtrów w Warszawie, uchwalono, że następny takiż 
zjazd odbędzie się w Warszawie w r. 1895-ym.

= Warsz. Dniewn. donosi, że sprawa zaprowadze­
nia w naszem mieście oświetlenia elektrycznego we­
szła na pomyślniejsze tory. O uzyskanie na to kon­
cesji stara się kijka poważnych firm zagranicznych, 
co stawia zarząd miejski w możności wybrania ofert, 
przedstawiąjących najkorzystniejsze dla miasta wa­
runki. W liczbie konkurujących firm znajdują się 
dwie francuskie, dwie niemieckie i jedna belgijska. 
Jako jeden z poważnych konkurentów występuje To­
warzystwo dessauskie oświetlenia gazowego, posia­
dające monopol na oświetlanie ulic Warszawy ga­
zem.

= Przed miesiącem policja tutejsza, jak donosi 
Wąrsz. Dniewn., zaaresztowała pewne indywiduum 
chodzące po domach po żebraninie, powołujące sie 
na smutne położenie z powodu ślepoty żony i ztąd 
brak opieki nad trojgiem dzieci. Osobistością tą był • 
Mikołaj Karpow, rzemieślnik, który przez próżniactwo 
porzucił zajęcie i nigdy nie miał ani żony, ani dzieci. 
Przy rewizji znaleziono przy Karpowie trzy listy, 
opisujące jego smutne położenie w bardzo jaskra­
wych kolorach, a nadto 20 kopert z przy goto wanemi 
adresami. Sędzia pokoju XlX-go rewiru skazał Kar- 
powa na dwutygodniowy areszt i polecił zatrzymać 
go pod strażą do czasu uprawomocnienia się wyroku.

= Otrzymaliśmy sprawozdanie urzędowe inspe­
ktora lekarskiego lubelskiego, dra Skabicąewskiego, 
p. t. „Epidemja cholery w gubernji lubelskiej i w Lu­
blinie w r. 1'892-im, zeszyt 1-y: rys statystyczny”. 
Sprawozdanie, nader szczegółowo opracowane, uje- 
te zostało w szeregi wykazów i tablic graficznych.

= W dzisiejszej Gaz. pdlic. zamieszczono co na­
stępuje: „Podług przepisów o rozróżnianiu prze­
stępstw sądzonych na inocy § 68-go Ust. sąd. przyję­
cie lokatorów na mieszkanie do domu murowanego 
wzniesionego w ciągu jednego lata, lub otynkowanie 
nowego doinu przed upływem roku od wymurowa­
nia, zaliczono do przekroczeń grożących osobistemu 

morników) rozdzieliła się na dwie podkomisje, z któ- , bezpieczeństwu. Tymczasem zauważyłem, że w nie- 
rych pierwsza opracowąje odpowiedni projekt zmian I których jeszcze nieukończonyeh domach są już do

wiestn. zamieszcza następujące sprawo-

Perjod sprawozdawczy Zachor. 
od d. 11 marca—22 marca

19
19
20
12

24
22



Nr. 92 KURJER WARSZAWSKI. — Dnia 4 kwietnia 1893 r. 
wynajęcia lokale od d. 1-go lipca r. b. Zwracając na 
to uwagę pp. komisarzy cyrkułowych, polecani do­
pilnować, aby nie wywieszano kart wynajmu lokali 
i wyszczególnieniem takiego terminu najęcia, od któ­
rego mieszkanie nie może być, według prawa, przez 
ludzi zajętem. Właścicieli, którzy wynajmą podobne 
mieszkania, należy bezwarunkowo pociągać do od­
powiedzialności sądowej.”

= Po wprowadzeniu letniego rozkładu pociągów 
osobowych pociągi osobowe kolei obwodowej, kursu­
jące pomiędzy dworcami: kolei wiedeńskiej, nadwi­
ślańskiej i terespolskiej i w odwrotnym kierunku, za­
trzymywać się będą na Woli w pobliżu magazynów 
zbożowych i, elewatorów i fabryki gazowej.

= W ciągu ostatnich dni zeszłego tygodnia skon­
fiskowano, jak donosi Gaz. polic., 222 funty ryb nie­
świeżych i 1,000 sztuk zgniłych minogów. Komisje 
sanitarne zrewidowały 175 zakładów spożywczych; 
w 15-tu znaleziono nieświeżą prowizję i różne wy­
kroczenia, za co właścicieli pociągnięto do odpowie­
dzialności sądowej. 

= Czytamy W Przeglądzie, katolickim: „Komitet 
budowy kościoła Wszystkich Świętych w Warszawie 
zebrał się w d. 16-ym marca r. b. w sali posiedzeń 
konsystorza jeneralnego, pod prezydencją Najdostoj­
niejszego Arcypasterza. Z ezłonków obecnymi byli, 
prócz niżej podpisanego, pp.: Gagatnicki, Kamiński, 
Cichocki i budowniczy kościoła Wszystkich Świętych, 
p. Zygmunt Kiślauski. P. Gagatnicki, jako prezes 
delegacji technicznej, zdawał sprawę komitetowi 
z całorocznych dotychczasowych czynności i robót 
budowlanych przy wspomnionęj świątyni Pańskiej 
i przedstawiał projekty szczegółowe robót większych, 
dokonanych w r. K, a mianowicie wykończenia 
i przyozdobienia wież, otynkowania frontu i przyo­
zdobienia go płaskorzeźbami, figurami świętych Pań­
skich i napisami, tudzież zawieszenia nowych czte­
rech dzwonów, z których trzy są już odlane. Pienię­
dzy zebranych od listopada r. z., jako od chwili po­
nownej kwesty, posiadamy rs. 2,785 (nie licząc ko­
piejek), w której to sumie mieści się hojna ofiara te­
goroczna dostojnych małżonków Ludwika i Pauliny 
Górskich oraz dar pośmiertny jednej z parafianek, 
rs. 500. Nadto w ostatnich dniach na ręce moje zło­
żył jeden z parafian, p. Apolinary Falecki, rs. 3,000 
w listach zastawnych Tow. kred. m. Warszawy na 
wybudowanie wspaniałej chrzcielnicy, około której 
niebawem roboty będą rozpoczęte. Obecnie potrze­
bujemy około 10,000 rs., ażeby frontowe roboty zu­
pełnie ukończyć i zaspokoić przedsiębiorców. Wszel­
kie więc ofiary przyjmowane będą z wdzięcznością, 
aby wykonać cośmy rozpoczęli i nie zasłużyć na za­
rzut hic homo coepit aedificąre et non potuit consum- 
mare. — Prob. par. WW. ŚŚ. Ks. Matuszewski.''

— Bawią w naszem mieście: autor klasycznego 
dzieła o notariacie Adam Niemirowski, obecnie na 
wsi w ciechanowskiem osiadły, poeta i estetyk Cze­
sław Jankowski i redaktor Gazety kaliskiej p. Rad­
wan. 

—- Przyjechali do Warszawy: prokurator izby są­
dowej warszawskiej rz. r. st. Turau z Petersburga, 
inspektor lekarski okręgu wojennego warszawskiego 
r. t. Łazarenko z objazdu służbowego, gubernator 
łomżyński rz. r. st. Essen z Łomży, dyrektor gimna­
zjum rz. r. st Dachnowicz z Częstochowy; wyjechali: 
r. t. Dołgowo-Saburow do Wiednia, prezes departa­
mentu izby sądowej warszawskiej rz. r. st. Marków 
do Petersburga, szambelan Rodryg hr. Potocki do
Chrząstowa. 

= W Warszawie bawi od kilku dni namiestnik
Alzacji i Lotaryngji, ks. Hohenlohe, wraz z synem.

= W dniu onegdajszym zmarł nagle ś. p. Franci­
szek Odrowąż Wilkouski, blizko 80-letni starzec, do 
ostatniej chwili pracujący jako urzędnik rady miejskiej 
dobroczynności publicznej. . Ś. p. Wilkoński był po­
stacią dobrze znaną w mieście, poprzednio bowiem 
przez długi czas sprawował obowiązki członka rady 
szczegółowej szpitala Dzieciątka Jezus.

=> Z literatury.
* Kapitalne dzieło Getego „Wilhelm Meister” uka­

zało się w przekładzie Piotra Chmielowskiego nakła­
dem S. Lewentala.

Słusznie tłumacz pisze w przedmowie:
„Ogłoszenie przekładu „Wilhelma Meistra” pod ko­

niec wieku XIX-go nie może sic uważać za jakiś 
anachronizm, nietylko ze względu na tę ogólną zasa­
dę, że dzieła wielkich mistrzów nigdy się nie starzeją, 
ale nadto jeszcze ze względu na znamienną okoli­
czność, iż najświeższe prądy w literaturze europej­
skiej lubią się właśnie na to dzieło Getego powoły­
wać, jako na swego duchowego praojca.”

treściwym ustępie Chmielowski analizuje dzieło 
i dąje charakterystykę głównych tegoż bohaterów: 
Wilhelma, Filiuy i Mignony.

Przekład, rzecz prosta, wyborny; cytaty poetyckie 
tłumacz podał w przekładach: Syrokomli, Jenikego,

Mickiewicza i in., zmieniając je, a raczej zastosowu- ( 
jąc do tekstu oryginału, którego ścisłość słusznie 
utrzymać pragnie.

Z przeróbki np. Mickiewicza w pięknej pieśni:
Znasz li ten kraj, gdzie cytryna dojrzewa. 
Pomarańcz blask majowe złoci drzewa, 

pozostać mogło zaledwie kilka wierszy.
Jak wiadoma, operę „Mignon” osnuł Thomas na 

tle dzieła Getego; kto więc pragnie dokładnie zrozu­
mieć piękną tę muzykę, będącą dziś ozdobą repertua- j 
ru naszej opery, w „Wilhelmie Meistrze” znajdzie 
wyczerpującą odpowiedź.

* Prawda rozpoczęła w dodatkach kwartalnych 
wydawnictwo „Historji filozofii nowożytnej”.

* Głos w dodatku kwartalnym drukuje Jerzego 
Brandesa „Umysły współczesne—portrety literackie 
XIX-go wieku”.

* „Monologów i deklamacyj”, wydawanych przez 
p. Nasierowskiego, ukazał się tomik Il-gi, obejmują­
cy utwory Bałuckiego, Asnyka, Wacława Szymanow­
skiego, Konopnickiej, Rodocia, Żmichowskiej itd.

Wybór b. staranny i umiejętny.
* Obraz dramatyczny wierszem Marjana Gawale- 

wicza p. t. „Perła” ukazał się w wydaniu książko- 
wem.

* P. Erazm Majewski wydał cenną pracę p. t. „Ro­
ślina i wyraz chmiel, ich pochodzenie i znaczenie 
przedhistoryczne”. 

= Z teatru i muzyki.
* Dzisiaj w teatrze Wielkim „Rycerskość wie­

śniacza” (występ panny Dróg i pana Nouvelli) i „Sy­
rena”, w Rozmaitościach „Dom we Władkowicaeh”, 
w Małym „Dziecko szczęścia”.

* Jutro odśpiewaną będzie w teatrze Wielkim „Ży­
dówka”, z udziałem panny Dróg i pana Russitano.

* Na jutrzejsze widowisko w teatrze Rozmaitości 
złożą się komedje: „Dzieci muzy” Domnika i „Te, 
które się szanuje” Wolffa.

* Teatr Mały dąje jutro operetkę Audrana „Wiel­
ki Mogoł”, która po jutrzejszem przedstawieniu na 
czas dłuższy zejdzie z afisza.

* Na scenie teatru Rozmaitości odbyła się dzisiaj 
próba z trzech jednoaktowych komedyj, które mają 
wejść w program poranku na rzecz p. Łmlnowskiego.

Oto ich tytuły: „Bzy kwitną” Przybylskiego, „Osta­
tni grosz” Wołowskiego i „Potęga pieśni” liki (pseu­
donim).

* Artyści teatru Małego zajęci są obecnie próbami 
z czteroaktowej krotoehwili Duvala „Ach, ta wio­
sna!”

Nowość ta cieszyła się w Paryżu wielkiem powo­
dzeniem.

* Na liczne zapytania z Łodzi donosimy, iż kon­
cert p. Hełierówny w tern mieście odbędzie się w tych 
dniach; termin prawdopodobnie jutro ostatecznie bę­
dzie wiadomy.

* Jutrzejszy mniejszy wieczór Towarzystwa mu­
zycznego, urządzony staraniem wice-dyrektora p. Mi­
chała Hertza, zajmująco się zapowiada, dzięki licz­
nemu udziałowi wykonawców i sążnistemu progra­
mowi.

W części wokalnej dadzą się słyszeć: pani Marja 
D. i panna Józefa Zalewska oraz baryton p. St. Du­
dziński, w instrumentalnej pp.: Anger, skrzypek i 
Jaroński wiolonczelista.

Deklamować będzie p. Piotr Erlich.
* Wczorajszego wieczora znajdowało się na przed­

stawieniach osób w teatrach: Wielkim 944, Rozmai­
tości 727, Małym 516; na wystawie muzeum rzemieśl­
niczego 120.

= Kwesta.
W Wielką sobotę późnym wieczorem delegaci od­

nieśli pieniądze do Banku, gdzie przyjmowali sumy 
pp.: A. Miklaszewski i F. Jamiołkowski.

Wpływ ogólny z kwesty podług przybliżonego 
obliczenia tak się przedstawia:

W Wielki piątek otrzymano 3,573 rs., w Wielką so­
botę 3,050 rs., razem więc 6,623 rs., a nadto 7 pół- 
imperjalów i dukata.

Największe wpływy były: w kaplicy Rodziny Naj- 
świętszej Marji Panny przy ulicy Żelaznej, gdzie osią­
gnięto około 600 rs., u św. Aleksandra około 400 rs., 
w kaplicy Przytuliska przeszło 300 rs. i u św. Krzy­
ża około 600 rs.

Komitet zamierza w tegorocznem sprawozdaniu 
jaknajszczegółowiej wymienić wszystkie pozycje : 
z nazwiskami dam-kwestarek.

Ponieważ niektóre nazwiska mogły być błędnie j 
wydrukowane, przeto komitet uprasza o stosowne 
sprostowanie pod następującemi adresami: nr. 8-my ; 
Włodzimierska, nr. 25-ty Świętokrzyska i nr. 11-ty 
Mazowiecka, gdzie mieszkają członkowie komitetu. |

Obecnie uzupełniamy, że w kościele powązkow- j 
skini kwestowały panie: Marja z Bikinanów Snaksa- 
ręff i Helena Makowska.

W zakończeniu wreszcie wypada nadmienić, że 
prezes komitetu, p. Wacław Popiel, w którego miesz- , 
kaniu odbywały się sesje, zapewne wskutek utrudze­

nia zachorował i nie mógł być w pierwsze święto u 
swego dostojnego brata, JE. ks. arcybiskupa, gdzie 
się stawili w pełnym komplecie wszyscy członkowie 
kwesty wielkanocnej.

= Zakład inhalacyjny.
Z Jabłonny donoszą nam, iż mieszczący się w par 

ku hr. Augusta Potockiego zakład inhalacyjny, zało­
żony dzięki staraniom dra Kryżego, z d. 15-ym ma­
ja r. b. zostanie otwarty i prowadzony będzie przez 
miejscowego lekarza Adama Kohna w przeciągu 3-ch 
miesięcy letnich.

Inhalacja dla chorych odbywa się za pomocą szy­
szek leśnych, które, susząc się przy odpowiedniej 
temperaturze i w specjalnie na to urządzonym apa­
racie, pękają, przyczem jednocześnie ulatniają się 
olejki eteryczne dla inhalacji.

Dla dogodności letników i kuracjuszów w Jabłon­
nie urządzone są łazienki na Wiśle, kilka razy dzien­
nie kursują tanim kosztem omnibusy prywatne i 
pocztowe, statki oraz pociągi.

Wojsko, przebywające w zimie, z d. 1-ym maja 
wychodzi z Jabłonny do Nowogieorgiewska, gdzie 
obozuje przez całe lato.

= Z Wisły. ———•
Podczas świąt ubiegłych przy brzegu warszawskim 

zgromadziło się około trzydziestu berlinek.
Statki, ozdobione różnobarwnemi flagami, tworzyły 

zwartą płaszczyznę, połączoną mostkami.
Na. niektórych berlinkach odbywały się zabawy 

tańcujące z udziałem osób zaproszonych z miasta.
W dniu dzisiejszym przy stanie wody stóp 4 cali 

10 kilka berlinek, ładownych olejami, naftą i wę­
glem, podążyło w drogę.

= W cyrku.
Onegdąj cyrk p. Cinisellego dał po raz pierwszy 

okazałą pantomimę „Asmodeo”.
Staranna wystawa, nowe kostjumy, mnóstwo ele­

ktryczności, tańce itd. złożyły się na zajmujaca 
całość.

Najwięcej podobały się tańce charakterystyczne 
i cztery pojazdy weselne, lampkami elektrycznemi 
oświetlone.

„Asmodeo” ma powodzenie zapewnione,
= Na uczynku.
Wczorajszego wieczora starszy dozorca policyjny, Kupria- 

now, zaszedłszy do domu pod .W 28-ym przy ul. Nowogrodz­
kiej, spostrzegł wyłamane drzwi do jednego z mieszkań, któ­
rego lokator wyjechał z Warszawy.

Kuprianow wszedł dalej i zastał dwóch złodziejów, zajętych 
pakowaniem rzeczy.

Na widok rewirowego jeden ze złodziejów otworzył pośpie­
sznie okno i z pierwszego piętra wyskoczył na ulicę.

Łotr nie doznał widocznie szwanku, albowiem zamknął bez­
karnie.

Drugi złodziej chciał naśladować towarzysza, lecz został 
przez Kuprianowa przytrzymany.

W kancelarji cyrkułowej, dokąd go odprowadzono, poznano 
nieraz już karanego złodzieja Ludwika Banaszczyka!
J) = Szczęśliwe ocalenie.

Nocy wczorajszej oficjalista kolei nadwiślańskiej, Sołowiew, 
przechodząc przez most w stanie podchmielonym, przechylił 
się przez poręcz i avj>adł do Wisły.

W tej samej chwili przejeżdżał łódką przewoźnik Sidorow- 
ski, który podpłynął do Sołowjewa.

Tonącego już wydobył i szczęśliwie do zmysłów przypro­
wadził.

— Zuchwały napad.
W niedzielę, o godz. 11-ej wieczorem, p. Maciński, starszy 

felczer, utrzymujący razurę pod M 2-im przy ul. Piwnej, padł 
ofiarą zuchwałego napadu.

Oboje M. powracali do domu, gdy w punkcie tak ruchliwym, 
jak róg Piwnej i placu Zanikowego, trzech drabów rzuciło się 
na panią M., usiłując przemocą odebrać zegarek i zerwać o- 
krycie.

Mąż pośpieszył z pomocą i jednocześnie wzywał pomocy.
Rabusie poranili felczerowi nożem ręce.
Dopiero gdy krzyki M. zwabiły kilku przechodniów, napast­

nicy uciekli.
Śledztwo, w celu odszukania zuchwałych łotrów, rozwi­

nięto.
= Krwawe zajścia.
Zamieszkały pod Jft .15-ym przy ul. Ząbkowskiej Gustaw 

Derws, powracając do domu, został na ul. Konopackiej napa­
dnięty przez dwóch drabów.

Zanim krzyki Derwsa sprowadziły pomoc, napastnicy pora­
nili go nożami tak dotkliwie, iż D. stracił przytomność.

Okazało się, iż to są: Adam Iwanowski i Romuald Lizgiń- 
ski, działający z pobudek zemsty osobistej.

Obu aresztowano.
Derwsa odwieziono do szpitala praskiego.
W bawarji Lipsztata pod 102-im przy ul. Pawiej Antoni 

Pietrow, w bójce z nieznajomymi Indżmi, został mocno pora­
niony.

W bawarji pod 9-ym przy ul. Boleść wszczęła się bójka 
między Teodorem Szczecińskim, rybakiem, i Franciszkiem 
Chojnackim, rzeźnikiem, z jednej strony, a Antonim Mazur­
kiewiczem, również rzeźnikiem, z drngięj strony.

W bójce tej Mazurkiewicza poraniono nożem; odwieziono go 
do szpitala Dzieciątka Jezus.

Chojnacki, popchnięty przez broniącego się Mazurkiewicza, 
upadł i złamał rękę. 

— Nagły zgon.
W brumie domu pod A" 9-ym przy ul. Chłodnej zmarła na­

gle jakaś kobieta, przy której nie znaleziono żadnego dowodu 
legitymacyjnego.

Zwłoki przewieziono do prosektorjum.
Pod JT» 6-ym przy ul. Śliskiej zmarł nagle w trakcie rozmo­

wy Juljan Jeżewski, b. urzędnik komory-
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= Pożary.
W Wielką sobotę w domu pod A« 10-ym przy ul. Szczyglej 

w mieszkaniu stróża od rozlanego na płycie kuchennej tłu­
szczu wynikł pożar.

Zaalarmowano oddział straży z Nowego Świata, lecz zanim 
ten przybył, domownicy ogień stłumili.

Przy wyjezdzie z koszar spadł z wozu strażak, Michał Ga­
liński.

Poszwankowanego C. odesłano do szpitala przy ul. Smolnej. 
Pod J6 28-ym przy ul. Wolskiej od silnie rozgrzanego pieca 

zapaliła się ściana drewniana.
Czwarty oddział straży, po wyrąbaniu ściany, dachu i części 

wiązania, pożar ugasił.
Szkody zrządzone przez ogień wynoszą przeszło 500 rs.
Pod 16-ym przy ul. Bugaj i pod JCs 14-ym przy ul. Nowi- 

niarskiej wszczęły się pożary na poddaszach.
W obu wypadkach domownicy ogień ugasili.

ekro logja.
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+ Ś. p. ZOSIA LEMPICKA,
córka Ludwika i Zofji z Kwasieborskich, przeżywszy lat I
8 m. 5. po krótkich cierpieniach, zmarła d. 1-go kwietnia I 
r. b. w Błędowie.— Pochowanie zwłok odbyło się we I 
wtorek d. 4-go kwietnia r. b. —1386— ‘

' S.p. Helena Grapo w
ZF’-A-JNTTST.A-., 1384-

b. uczennica konserwatorium warszawskiego, córka ś. p. 
Heleny z Kimensów i Teofila małżonków Grapów, zmarła po 
długich i ciężkich cierpieniach w d. 2-m kwietnia 1893-go r., 
przeżywszy lat 22. Pozostała rodzina zaprasza krewnych, 
znajomych i koleżanki zmarłej na wyprowadzenie zwłok z ka­
plicy cmentarza ewangelicko-augsburskiego na cmentarz te­
go wyznania, d. 5-go kwietnia o godz. 5-ej po południu.

I "1“
Wanda z Gadomskich 
1VCOES 

urodzona d. 1-go września 1853-go r., umarła 2-go kwie­
tnia 1893-go r. w Żarkach, gdzie w d. 5-ym kwietnia na 
miejscowym cmentarzu pochowaną będzie. —1389— 

t S. p. Helena z Witoszyńskich 
Krotkiewska,

żona urzędnika dr. żel. warsz.-wiedeńskiej, opatrzona św. Sa­
kramentami, przeniosła się do wiezzności d. 2-go kwietnia. 
Nabożeństwo żałobne odbędzie się w kościele św. Aleksan­
dra, d. 5-go kwietnia, tj. we środę, o godzinie 10-ej zrana, 
u wyprowadzenie zwłok nastąpi z tegoż kościoła o godzinie 
4-ej po południu na cmentarz powązkowski. Na te smutne I 
obrzędy pozostała w głębokim smutku matka, mąż i rodzina 
zapraszają krewnych, przyjaciół i znajomych. —1381—F“-------- -- -----------

6. ł n

IS
 Antonina z Mackiewiczów
WAIRAUCH,

wdowa po fabrykancie,
opatrzona św. Sakramentami, przeżywszy lat 79, po dłu- 
gioh i ciężkich cierpieniach, zmarła w gubernjach połu­
dniowych. Pogrążone w głębokim smutku córki, syn, 
zięć i wnuki zapraszają krewnych, przyjaciół i znajomych 
na żałobne nabożeństwo w kościele powązkowskim, d. 
6-go b. m., t. j. we czwartek, o godz. 11-ej przed połu­
dniem i na pochowanie zwłok zaraz po nabożeństwie na 
tymże cmentarzu. —482—

» Ot!’fflHMaMMMIMM^MMM^MM^M,

4*
s. 1 P,

Marja Knrpiewsta
przeżywszy lat 75, opatrzona św. Sakramentami, zasnęła 

Iw Bogu, d. 4-go kwietnia 1893 r. Żałobne nabożeństwo 
odbędzie się w kościele św. Antoniego, o godzinie 10-ej 
i pół zrana, we czwartek, d. łi-go b. m., a wyprowa­
dzenie zwłok nastąp* tegoż dnia i z tegoż kościoła, o g. 
3-ej po południu, na cmentarz powązkowski, do grobu 
rodzinnego Riedlów. Stroskana rodzina zaprasza kre­
wnych, przyjaciół i znajomych dla oddania ostatniej po­
sługi. —1391—

Ś. t P.

Aniela Saner,
b. nauczycielka muzyki: zmarła d. 27-go b. m., pochowana na 
i inentarzu brudzieńśkim, o czem zawiadamia się krewnych i ■ 
znajomych, —1378—

Ś. t 2P- (1390

Wiiheśm Grzmielewski,
opatrzony św. Sakramentami, po krótkich lecz ciężkich cier­
pieniach, zasnął w Panu d. 2-go kwietnia, w wieku lat 77. 
Nabożeństwo odbędzie się w kościele św. Antoniego, w dniu 
5-ym kwietnia, o godz. 8-ej zrana. Wyprowadzenie zwłok 
w tymże dniu i z tegoż kościoła, o godz. 12-ej w południe.

+ Ś. p. CELESTYNA z LANCKOROŃSKICH

W i f SB 9
po dwudziestoletnich ciężkich cierpieniach, opatrzona św. Sa­
kramentami, zasnęła w Bogu, dnia 3-go kwietnia 1893-go r., 
przeżywszy lat 73, zaprasza się krewnych, przyjaciół i zna­
jomych na nabożeństwo za jej duszę do kościoła św. Ale­
ksandra, o godz. 10-ej zrana, d. 5-go b. m., we środę i na 
wyprowadzenie zwłok w tymże dniu i z tegoż kościoła, o 
godz. 3-ej po południu, na cmentarz powązkowski. 1388 

f Dnia 5-go kwietnia r. b., we środę, jako w dniu 
imienin ś. p. mecenasa

odprawiona będzie wotywa w kościele Opieki św. Jó­
zefa (po-karmelickim), o godz. 10-ej zrana. 1360 

t Dnia 5-go kwietnia, o godzinie 10-ej zrana, w kościele 
Wszystkich Świętych na Grzybowie odbędzie się nabożeństwo 

I żałobne za spokój duszy

ś. p. Wincentego Piskiewicza, 
na które wdowa z dziećmi zaprasza krewnych, przyjaciół i zna­
jomych. —1379—

f Dnia 5-go kwietnia, we środę, o godz. 10-ej i pół zrana, 
odbędzie się msza żałobna za duszę

ś. p. księżnej Zenei dy Lubomirskicj, 
wdowy po ś. p. księciu Kazimierzu Lubomirskim, w kościele 
św. Aleksandra, w dniu jej pogrzebu w Równem, na którą za­
prasza się krewnych, przyjaciół i znajomych. —1380—

f Wszystkim, którzy raczyli odprowadzić drogie mi szczą­
tki ś. p. męża mego, Aleksandra na miejsce wiecznego spo­
czynku, składam serdeczne „Bóg zapłać". 1382

Wdowa Sabina Hreczynowa.
f W dniu 5-ym kwiotnia ». b. to jest we środę, o godzi­

nie 8-ej zrana, w kościele powązkowskim odprawiona zosta­
nie msza św. za duszę s. p. Bartłomieja Raczyńskiego, 
a to z legatu przez niegdy Bartłomieja Raczyńskiego uczy­
nionego. O czem rektor kościoła powązkowskiego intereso­
wanych zawiadamia. —463—
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Wiedeń, 1-go kwietnia, 
(Korespondencja specjalna Kurjera Warszawskiego.}

W lecie dochodziły z Gmunden wiadomości, że br. Wall- 
hofen-Lucca w swojej willi, na umyślnej scenie, dla gości j 

l kąpielowych urządza przedstawienia próbne oper; że wyste- | 
pują na tej scenie elewki jej szkoły operowej, a między 
niemi dwie warszawianki. Podrażniona ciekawość miło- I 
śników muzyki i ajentów teatralnych została onegdaj za- ; 
spokojona. W pałacyku barona Wallhofen-Lucca na 
Landstrasse odbył się t. zw. Vortragsabend, po naszemu 
popis elewek szkoły operowej, wobec zaproszonej publicz- : 
ności, znawców i przyjaciół. W pierwszym oddziale pro- I 
graniu występowały uczennice klasy przygotowawczej, [ 
którą prowadzi słynny baryton Forsten. Jako wiele za­
powiadające dały się poznać panny: Teugen, Verity, Riu- 
ke i wdzięczna dyletantka Ciolaco. W klasie operowej, 
którą prowadzi sama Lucca, wystąpiły jako już gotowe 
do wystąpień na scenie panny: Hardou, Brown, Milan 
Axena i dwie owe warszawianki, o które często zapytania 
z Warszawy odbieram. Panna Margot-Kaftal odśpiewała 
arję z , Fra-Diavolo" głosem pełnym, dźwięcznym, z wy­
raźną deklamacją i z ekspresją dramatyczną, które wywo­
łały zaraz u znawców ocenę: das 1st ein echtes Thea- 
terblut, a Heuberger recenzent nazwał ją: eine pikante 
Soubrette. Panna Kaftalówna rozporządza, obok urody 
pięknym głosem i wybitnym talentem dramatycznym; sfe­
rą jej będą, zdaje się, takie role, które dają sposobność do 
rozwinięcia obok śpiewu całego wrodzonego sprytu i mi­
micznego uzdolnienia. Panna Anna Belke odśpiewała 
arję Agaty z „Freischutza* i wielką arję z .Trubadura’. 
Posiada głos silny, rozległy, we wszystkich rejestrach ró- I 
wny, pewność intonacji, piękne piano i koloraturę. Siła j 
głosu usposabia ją do partyj dramatycznych w wielkich i 
operach.

Znamiennym rysem tej szkoły operowej jest, że wszyst- ! 
kie uczennice są szczerze przywiązane do nauczycielki, że i 
żywią dla niej miłość i wdzięczność, gdyż nietylko serde­
cznie z niemi pracuje, ale się niemi opiekuje. Mówiła mi 
Lucca, że niema jak Warszawa, a do tego sądu niemało 
się przyczynia dobre przyjęcie, jakie tam znalazła Mira | 
Hellerówna, jedna z ulubienic divy-mistrzyni.

Pod tytułem ,Z ciemnych dni’ wyszły tu przygody ■ 
z pierwszej młodości Piotra Mascagniego, spisane bądź i 
przez niego, bądź według jego opowiadań. Książeczka i 
w swoim rodzaju bardzo zajmująca.

Los i otwarcie zwierzyńca widowiskowego w Wiedniu 

| są już zapewnione. Zakupiono vivarium z gmachem i 
i przyległe pola i ogrody. Statuty orzekają: celem Towa- 
1 rzystwa jest popularyzowanie znajomości przyrody przez 
| urządzanie: zwierzyńca i właściwych w nim widowisk; 

wszelkiego rodzaju wystawy: zoologiczne i etnologiczne, 
hodowla i aklimatyzacja, loterje zwierząt, sprzedaż i wy­
miana zwierząt i preparatów, wydawnictwa odpowiednie, 
koncerty itp. Roboty odbywają się z pośpiechem.

i Utworzono w Wiedniu Towarzystwo dla literatury nie- 
j miecko-austrjackiej. Członkowie mają otrzymywać na po- 
i czątek cztery tomy rocznie dzieł wartościowych przez To­

warzystwo wydawanych. Ruch ten może się tylko w ta­
kim razie rozwinąć, jeżeli Towarzystwo zechce przyswajać 
produkcję literacką wszystkich krajów austrjackich; jeżeli 

j się ograniczy na niemieckiej, nie dojdzie nigdy do znaczenia 
! wobec ognisk wydawniczych Niemiec.
| Wczoraj i dzisiaj jest wielkie corso w całem mieście.
i Liczba kościołów jest tu stosunkowo niewielka, lecz pro­

cesje, zwiedzające groby, okazują, że ludność jest przewa­
żnie katolicka, co zresztą i statystyka potwierdza. Na­
szych obrzędów, świeconego i t. p. tu nie znają; kto może, 
robi przez święta wycieczki.

W poniedziałek pierwsze wyścigi A.

Telegramy „Kurjera Warszawskiego".
Petersburg 2-go kwietnia. (Tel. Aj. półn.) — 

Ogłoszony został Najwyższy Rozkaz emisji 4j-pro- 
centowych świadectw państwowych Banku włościań­
skiego na sto, pięćset i tysiąc rubli kredytowych. 
Cztery i pół procentu rocznego wypłacane będzie 
półrocznie, w dniach: 2-im stycznia i 1-ym lipca. 
Świadectwa amortyzowane będą przez losowanie, 
mające się odbywać w dniach: 1-ym maja i 1-ym 
października, poczynając od d. 1-go maja 1893-go 
roku.

Petersburg 2-go. kwietnia. (Tel. Aj. półn.) — 
Dzienniki donoszą, że Jego Cesarska Wysokość Ce- 
saizewicz Następca Tronu ofiaruje towarzystwu 
astionomicznemu po 1,000 rs. corocznie za najlepsze 
prace naukowe w zakresie astronom)i i geodezji.

Petersburg 2-go kwietnia. (Tel. Aj. półn.)__
W piątek, o godz. 3-ej po południu, Ich Cesarskie 
Mości Najjaśniejsi Państwo, Jego Cesarska Wyso­
kość Wielki Książę Jerzy Aleksandrowicz, który" po­
witał Ich Cesarskie Mości Najjaśniejszych Państwa 
w Sewastopolu, oraz Jego Cesarska Wysokość Wiel­
ki Książę Michał Aleksandrowicz i Ich Cesarskie 
Wysokości Wielkie Księżne Ksenia i Olga Aleksan- 
drówny przybyli do Jałty.

Petersburg 1-go kwietnia. (Tel. Ajen.półn.)__
Minister] um finansów ogłosiło tymczasowe sprawo­
zdanie kasowe o dochodach i wydatkach państwo­
wych za r. 1892-gi. Dochodów od 1-go stycznia 
1892-go do 1-go stycznia 1893-go roku wpłynęło 
wewnątrz Cesarstwa i za granicą: zwyczajnych 
968,537,000 i nadzwyczajnych 195,596,000, czyli o- 
gółem 1,164,133,000. Ogólna cyfra dochodów zwy­
czajnych przewyższyła spodziewane według prelimi­
narza budżetowego r. b. o 81,993,000 rs., a przewyż­
szyła o 76,943,000 rs. sumę dochodów zwyczajnych, 
jaka wpłynęła w r. 1891-ym. Od d. 1-go stycznia 
1892-go r. po 1 stycznia 1893-go dopełniono wydat­
ków na rachunek budżetu r. 1892-go: zwyczajnych 
na administrację państwową „bez wypłat na poży­
czki” rs. 598,466,000 i nadzwyczajnych 150,320,000 
rs.; na spłaty pożyczek w ciągu r. 1892-go wypłaco­
no na rachunek budżetu tego roku i poprzednich lat 
rs. 242,048,000. Wydatki zwyczajne na administra­
cję państwową na rachunek etatu r. 1892-go prze­
wyższają wydatki dopełnione w r. 1891-ym o rs. 
43,990,000; oprócz wydatków na rachunek etatu 
państwowego r. 1892-go dopełniono wydatków niepo- 
krytych przed rokiem 1892-im.;OgóIna suma tych wy­
datków w r. 1892-im wynosi rs. 133,359,000, czyli 
więcej od sumy tych samych wydatków w r. 
1891-ym o rs. 26,624,000. Wydatki lat ubiegłych są 
uskutecznione na poczet funduszów budżetowych^ 
przewidzianych w etatach odpowiednich lat, które 
w r. 1892-im znajdowały się w gotowiznie w skar­
bie.

Petersburg 2-go kwietnia. (Tel. Aj. półn.) — 
Torg. Prom. Gazeta pisze, że począwszy od r. b.j 
dokonywane będą z kas, ze specjalnego funduszu wy 
płaty na przeprowadzanie rozmaitych przedsiębiorstw
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pomocniczych, mających związek z budową kolei sy­
beryjskiej.

Petersburg 1-go kwietnia (Tel. Ajen. półn.)— 
Mosk. wied. donoszą: Zakłady naukowe gubernij 
Królestwa Polskiego, nie podlegające ogólnemu za­
rządowi naukowemu, dyrektorowie szkól obowiąza­
ni są zwiedzać, przyczem nadto w seminaijach du­
chownych rzymsko-katolickich w miarę potrzeby ma­
ją być obecni na egzaminach wstępnych, przejścio­
wych i końcowych, dla dozoru nad wykładem języ­
ka russkiego, literatury, historji i geografji.

Petersburg 2-go kwietnia. (Tel. Aj. półn.)— 
Na ogólnem zebraniu wierzycieli zbankrutowanego 
kantoru bankierskiego A. Singer et Comp. wyjaśniło 
się, że wierzyciele tej firmy otrzymają po 5% kopiej­
ki za rubla, a przy pomyślnych warunkach może co­
kolwiek więcej. Bankructwo uznano za podstępne. 
Na likwidatora wybrano adwokata przysięgłego L. 
A. Stepanowa.

Petersburg 1-go kwietnia (Tel. Ajen. półn.)— 
Rada państwa ma wkrótce roztrząsać między innemi 
projekt skoncentrowania na wyspie Sachalinie i w o- 
kręgu Zabajkalskim wszystkich zesłanych do cięż- J 
kich robót, projekt dodatkowych opłat patentowych 
cd zakładów restauracyjnych, w których urządzane ’ 
ca gry i zabawy oraz projekt zorganizowania amur­
skiego Towarzystwa żeglugi i hrndlu.

Petersburg 2-go kwietnia. (Tel. Ajen. półn.)— 
Dla dostawy materjałów budowlanych przez ujście 
Jeniseju zamówione zostały w Anglji dwa statki pa­
rowe. Jeden z nich o sile 500 koni jest przeznaczony 
do żeglugi między ujściami Jeniseju a Jenisejskiem 
•' jest obliczony na holowanie 93,000 pudów ładun­
ków, drugi ma holować barki z ładunkiem około 
60,000 pudów między Jenisejskiem a Krasnojarskiem. 
Obadwa parostatki mają być dostarczone przed dniem 
15-ym lipca. Nadto zamówiono barkę na opał dla 
parostatków.

Moskwa 4-go kwietnia. (Tel. Aj. półn.) — 
Tutejszy krawiec nazwiskiem Juszkow ogłasza 
w Mosk. listku, że przed jedenastoma laty również 
wynalazł materję, opierającą się kulom. Wynalazek 
jego spotkał taki sam los, jaki spotkał podobne wy­
nalazki za granicą, to jest nie zwrócono na niego 
uwagi. Juszkow zapowiada, że dostarczy nowych prób 
materji.

RUCH NA~KOLEJACH,
Charków 2-go kwietnia. (Tel. pryw. K. W.)— 

Wskutek przywrócenia prawidłowego mchu na kolei 
woroneskicj i kolej azowska przyjmuje odpowie­
dzialność za terminową dostawę towarów i wymianę 
wagonów.

Charków 3-go kwietnia. (Tel. pryw. K. W.)— 
Z powodu zamknięcia stacji Oki, wskutek roz’ewu 
■wód, kolej kursko-azowska uchyla się od odpowie­
dzialności za terminową dostawę ładunków z kolei 
sąsiednich, adresowanych na st. Oka.

zjazFdrugi
Moskwa 1-go kwietnia. (Tel.pr. Kur. War.)—■ 

Jako miejsce drugiego zjazdu w sprawach wodocią­
gów wybrano na dzisiejszem posiedzeniu—War­
szawę.

srebrnfTwesele.
Wiedeń 4-g0 kwietnia, (lei. pryw. K. 1K)— 

Arcyksiążę Reiner, przedstawiciel cesarza Franciszka 
Józefa na srebrnem weselu pary królewskiej, nie przy­
jął zaproszenia, aby zamieszkał w Kwirynale (ze 
względu na Watykan; przyp. red.). Zamieszka on 
w ambasadzie austrjackiej u barona Brucka. Posłu­
chania w Watykanie mieć nie będzie.

NOWY GABINET.
Paryż 3-go kwietnia. (Tel- pryw. Kur. W.) — 

Meline przyjął misję utworzenia nowego gabinetu.
Paryż 3-go kwietnia. (Tel. Ajencji półn.) — 

Prezydent Carnot przyjmował w piątek prezesa izby, 
Kazimierza Periera, i senatu, Challemel-Lacoura, 
w sprawie przesilenia ministerjalnego.

Parys 3-go kwietnia. (Tel. Aj. półn.)—Przypu­
szczają, że do gabinetu Meline’a wejdą osobistości na­
stępujące: Meline, prezydjum i sprawiedliwość; Devel- 
le, sprawy zewnętrzne; Poincare, finanse; Dupuy,

sprawy wewnętrzne; Viger, rolnictwo; jen. Loizillon, 
wojna; admirał Rieunieur, marynarka. Nazwiska 
reszty ministrów dotąd niewiadome.

Paryż 3-go kwietnia. (Tel. Ajencjipółn.) — 
Poincare odmówił przyjęcia teki finansów, wskutek 

; czego Meline zrzekł się misji utworzenia gabinetu. 
Carnot powierzył tę misję ministrowi oświaty w 0- 
statnim gabinecie, Dupny, który ją przyjął.

Paryż 4-go kwietnia. (Tel. pr. Kur. Warsz.) — 
Dupny konferuje w sprawie objęcia teki finansów 
z Poincarem i Peytralem. Prawdopodobnie Develle, 
Viger, Viette, Loizillon, Rieunier i Delcasse zatrzy­
mują swoje teki dotychczasowe. Będzie to przeto 
gabinet przejściowy, niekładnący kresu bezrządowi.

URODZINYBISMARKA.
Her lin 3-go kwietnia. (Tel. pr. Kur. War.)- - 

W dniu swoich urodzin ks. Bismark otrzymał lic””'' 
upominki, tudzież 3,000 listów i depesz.

Berlin 3-go kwietnia. (Tel. pr. Kur. Wa; 
Zwróciło tu powszechną uwagę, że ks. Bism t,' 
w dniu swoich urodzin, odpowiadając na mowę dyre­
ktora gimnazjalnego z Rend&hurga, Wallisa, który 
przybył do Friedrichsruhe n~ czele 3,000 mieszkań­
ców Silezwigu i Holsztynu, ■ zniósł okrzyk na cześć 
cesarza, jako stróża i opielrur a w. ich niemców. 
Przybyły między innemi ' .utacje z . .n i Ham­
burga.

Berlin 3-go kwietnia. (Tel.pr. Kur. W.)—Ksią­
żę Bismark otrzymał w dniu swoich urodzin depesze 
gratulacyjne między innemi od wielkiego księcia me- 
klemburskiego i księcia-rejenta bawarskiego. (Aj. 
półn.)

NOWY WYNALAZEK.
Berlin 4-go kwietnia. (Tel. pr. Kur. War.)— 

' W Jiiterbogkn odbywają się próby z świeżo wynale- 
! zioną substancją strzelniczą, która działa z siłą dzie- 
I wice razy większą od prochu bezdymnego. Wybuch 

następuje przez zetknięcie z trzecią substancją. Na 
razie wynalazek zastosowany być może tylko do 
artylerji. Próby dały rezultat znakomity. Wyna­
lazcą jest Eryk Weiss.

iedeń 3-go kwietnia. (Tel. Ajencji półn.) — 
Wskutek robionych w Preszburgu prób okazało się, 
że nowa materja nieprzepuszczająca kul a gruba 
tylko na 10 milimetrów, opiera się wybornie kulom 
z karabinów Mannlichera. Wynalazcą jest dyrektor 
preszburskiej fabryki dżutowej.

POJEDYNEK.
Paryż 4-go kwietnia. (Tel. pr. Kur. War.) — 

Dcp. Henryk Maret wyzwał Andrieux’go na pojedy­
nek. (Andrieux utrzymywał przed komisją, że Ma­
ret znajduje się na liście przekupionych Artona; 

I przyp. red.)
Paryż 3-go kwietnia. (Tel. pr. Kur. JF«r.)— 

Pojedynek między redaktorem llappela, Maretem, 
a Andrieux odbył się bezkrwawo. Wymieniono dwa 
strzały z odległości 25-iu kroków.

SPISKI AMERYKAŃSKIE.
jDondyn 4-go kwietnia. (Tel. pr. Kur. Warsz.)— 

W San Jose (w Costarica) odkryto spisek, mający 
na celu obalenie rządu. Ogłoszono stan oblężenia.

POŻARY.
Ko wy Pork 4-go kwietnia. (Tel. pr. K. W.)— 

Miasto Galena w Marylandzie doszczętnie spłonęło. 
Wiele osób znalazło śmierć w płomieniach.

.Wawita 3-go kwietnia. (Tel.pr. Kur. War.) — 
Skutkiem strasznego pożaru 4,000 domów w Manili 
leży w gruzach. Pięć osób zginęło.

Paryż 4-go kwietnia. (Tel. pryw. Kur. War.)— 
W pałacu Bourbonów (gdzie obraduje izba deputowa­
nych i ankieta panam ska; przyp. red.) wybuchnął 
ogień pokojowy, skutkiem którego wiele ważnych 
aktów, dotyczących sprawy panamskiej, spłonęła

JjWtfW 4-go kwietnia. (Tel. pr. Kur. War.)— 
W nadgranicznych miejscowościach Podola galicyj­
skiego: Załucze i Kudryńce, wybuchła cholera. Miej­
scowości izolowano.

Koburg 3-go kwietnia. (Tel.pr. Kur. War.) — 
Wielki książę heski z siostrą swoją Anną przybył 
w odwiedziny dworu edymburskiego. (Aj. półn.)

Królewiec 3-go kwietnia. (Tel.pr. Kur. W.)— 
Żegluga otwarta. (Aj. półn.)

I Berlin 4-go kwietnia. (Tel. pr. Kur. War.) — 
i Wiadomość New York Heralda, jakoby rząd niemie­

cki zamierzał wydalić kilku tutejszych koresponden­
tów do gazet francuskich, nie ma podstawy.

Paryż 4-go kwietnia. (Tel. pryw. Kur. W.) — 
j Juljusz Papę, wydawca pisemka humorystycznego 
I Balai, został aresztowany z powodu obrazy prezy- 
i denta rzeczypospolitej.

4-go kwietnia. (Tel. pryw. Kur. War.)— 
i Pomiędzy robotnikami włoskimi i francuskimi przy- 
I szło w Ludres do krwawego starcia; jednego fran­

cuza zakłuto nożem; aresztowano dwóch przewódz- 
"ów włoskich, braci Castagne.

Bukareszt 3-go kwietnia. (Tel.pr. Kur. W.)— 
• Skutkiem pożaru w Braile spłonęły: teatr, dom Rally, 

'lwa kluby i wiele sklepów. (Aj. półn.)
Konstantynopol 3-go kwietnia. (Tel. Ajencji 

półn.) — W ubiegły czwartek policja aresztowała ar- 
meńczyka, przysłanego tu przez komitet ateński z mi­
sją zamordowania patryarchy armeńskiego, który 
nie jest łubiany za sprzyjanie Turcji. Obawiają się 
podczas świąt wielkanocnych nienawistnych dlań de- 
monstracyj,

Berlin 4-go kwietnia. (Tel. pryw. Kur. W.) — 
Ruble w gotówce (w sobotę 213.—)
Ruble na dostawę (w sobotę 213.25)

G I E Ł I> A.
Warszawa, 4-go kwietnia.

Dzisiejsze poranne szacowania berlińskie zapowiadały 
jednomyślnie 213.—, co się równa kursowi 46.95 bez ko­
sztów, a otrzymane nadto depesze twierdziły, iż tendencja 
giełdy tamtejszej jest słaba. Petersburg cenił Londyn z od­
biorem natychmiastowym po rs. 95.60. Nasze zebranie 
giełdowe dzisiejsze rozpoczęło obroty drogim kursem 47 
(odpowiadającym 212.75 m. bez kosztów) za Berlin wpła- 
towy i podniosło tę cenę wobec braku oddawców do 
47.12| (t. j. 212.20 m. za 100 rs.). Różnice tworzyły 
dziś 12| kop. i 471 p. przy porównaniu sobotniego kur­
su końcowego na korzyść Berlina. W dostawach robiono 

, dziś bardzo dużo. Sprzedano dostawy z odbiorem codzien­
nym według woli kupującego częściowo w ciągu trzech 
miesięcy po 47.30, do końca lipca r. b. po47.17|, do koń­
ca czerwca r. b. po 47.15. w ciągu czerwca r. b. po 47.10 
i do końca b. m. po 47.121, a dostawy z odbiorem stałym 
w końcu maja r. b. po 47.05 i 47.07| i w końcu b. m. po 
47, 47.02J, 47.05, 47.07| i 47.10.

Waluty obce w średnim ruchu. Krótkim Berlinem obra­
cano po 47.—, 47.02|, 47.05, 47.07 j, 47.10 i 47.12|. 
przeważnie jednak po kursie 47.07J. Inne niemieckie 
krótkoterminowe miasta bankowe oddawano po 46.90. 
Londyn krótki i Paryż krótki bez nabywców. Za Wiedeń 
krótki osiągano 79.05, 79.10 i 79.15.

Dyskonto bankowe w Berlinie 3®/0, w Londynie 2|%, 
w Paryżu 21% i w Wiedniu 4% w stosunku rocznym.

Wartość walut nie notowanych urzędo cnie: przekazy 
krótkie na Londyn 9.59 i na Paryż 38.35.

W papierach obroty średnie, przy tendencji bez zmian. 
Za listy likwidacyjne żądano 98.50 i 98.30, stosownie do 
wielkości odcinków, bez pokupu. Pożyczki wschodnie w za­
ofiarowaniu nominalnem po 103.— Ii-ej em. i po 105.— 
Ill-ej em. Zabrano kilka listów prerojowych z r. 1864-go 
I-ej ser. po 240.25, oraz parę premjówek z r. 1866-go 
Ii-ej em. po 220. Pożyczki wewnętrzne4°/0 zr. 1867-go 
Lej ser. ceniono po 95.75 i po 95.25 trzy następne se- 
rje, a kupiono kilkanaście tysięcy I-ej ser. po 95.75, oraz 
kilka tysięcy Ill-ej serji po 95.15

Listów 5°/0 zastawnych ziemskich nie dotykano, a cztery 
następne serje starano się umieścić po 101, umieszczono 
zaś kilka tysięcy najmłodszej serji po 100.70, oraz rs. 
20,000 tejże serji z piętnastodńiową dostawą po 101.25. 
Listy zastawne 5% m. Warszawy ofiarowano po 102.60 
cztery pierwsze serje i po 102.35 dwie ostatnie serje, a 

; wzięto kilka tysięcy Ill-ej serji po 102.35, oraz kilka tys. 
i VI-ej ser. po 102.25. Poszukiwano 5% listów zastawnych 

m. Łodzi ser. I-ej po 101.25, oraz po 101.—trzynastępne 
i serje.

Ulokowano kilkanaście tysięcy obligów kanalizacyjnych 
i m. Warszawy po 101.70.

Godzina 12-ta. Usposobienie giełdy dla walut obcych 
mocne.

Z końcem giełdy nieurzodowe kursy żądano: za Berlin 
j krótki 47.15, za Londyn krótki 9.58, za Paryż krótki 

38.30 i za Wiedeń krótki 79.30. W. O.
Okowita. Cena dystylatorów. Wiadro 100’/0 rs. 10.91s 

do rs. 10.993 netto. Wiadro 78% rs. 8.70 do rs. 8.75— 
2%. Dowozy i zapasy dostateczne. Usposobienie słabsze.
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Cyrk Ernssto Ciniselli
Dziś wielkie przedstawienie z udziałem całego to­

warzystwa. Nowość „Aamodeo” wielka pantonii- 
na baletowa faiitastyezno-elefctrj/csrWL

Szczegóły w afiszach. 48Ir

Dentysta F. Ziemiański
przeprowadził się do domu własnego ul. JApoira 
nr ti. przyjmuje od 10-ej r. do 5 ej po poi. 1368

— Ojjeesdsailnię uroją z ulicy Żórawiej 
Nr. 47 przeniosłem tymczasowo na były plac cy­
klistów, ul. BiOHstfliOtrm Nr. 35 róg Marszałk. 
polecając się łaskawym względom Szanownej Publi­
czności pozostaję.

1377 Z uszanowaniem

Bogumił Krause.
j—rjacMa——taał.r»Arznir-ŁŁMi».i.i»w»i-xurMra>«i>~^>eL-ro«*i n« Hi »i—'■ mmmmiiiiiwm ■ i Mnyieanerą

Dr tjfakób iiiulpern, b. lekarz na klinikach za. 
granicznych. Choroby skór nr. i weneryczne 
Do 10 r. i od 3—5 po p. Nowy-Świat 36. 1297
ty- ‘ v B—MlglłiWITIBWi 0I.M8

A. Kołakowska 
właścicielka magazynu mód powróciła z zagranicy 
i poleca kapelusze damskie po cenach nizkich. (Dłu­
ga 8a.) 1369

Lskai fabryczny
' w punkcie przemysłowo-handlowym w każdej chwili 

do wynajęcia w którym jeden salon ma około 500 
! łokci kwadr, ze światłem z dwóch stron i urządze- 
' niem gazowem. Wiadomość Wandalin i S-ka plac 

Teatralny nr 11. 477r

LĘCZJNTIC^k. 1250
chorób zębów i jamy ustnej

Marszałkowska 109,
przyjmują doktorowie i dentyści codziennie nie wy- 
ączając niedzieli. Operacje, plombowanie, zęby sztu.

— Dentystka hofja Hutznian wstawia zę­
by sztuczne, leczy i plombuje. Przyjmuje codziennie 
od 10 rano do 5-ej po południu. Szpitalna 3. 1364

Zegarki „Longines“
ZNANEJ DOBROCI POLECA ZEGARMISTRZ

JDnuterVMtelB.
143 Marszałkowska 143. 1220

KORESPONDENCJA PRYWATNA.
Pierwiosnkowi.—Pragnę bardzo poznać cię aby 

wyrazić wszystko co odczułem po przeczytaniu twe­
go listu!—Wskaż mi drogę.

1385 ‘ Ignacy W.

— Artyście z Ostrowia, który dnia I go kwietnia 
nadesłał miejską pocztą rysunek z nadpisem „Waku­
jąca posada”, obdarowany życzy z całego serca, by 
mistrz porzuciwszy pędzel, farby i pychę z serca ową 
posadę sam zajął w jak najkrótszym czasie z wiel- 
kiem dla siebie i miasta pożytkiem, jego inteligencja 

zdolności najzupełniej wystarczą. ' " 1387
SWW’■ Wi^MMIUlBII |

Na czas krótki.
Cyrk Paryzki tresowanych pcheł i ni agicz 

ne przedstawienie.
Cena 15 k. i 10, a dzieci w krzesłach 5 k. 

Graniczna Ai 7. Codziennie od 12 w południe 
do 9 wieczorem. 616

w Turku 
do odstąpienia.

Kcni utrzymuje 23. dochód ro­
czny 9,000 rs.—Stale kursują dwa 
razy dziennie karety pocztowe. Bliż­
sze* szczegóły na miejscu. 434R

Weiocypeny Angielskie
Towarzystwa RKBGE w Coventry

z nowościami na sezon r. 1893.
Nowe rekordy na weiocypedach 

RUDGE
14 Lutego r. b. w Paryżu Terront. 
w 42 godzinach przejechał wiorst 
9371/,. 22 Lutego r. 189:’. w Paryżu 
Beconnet, otrzymał zwyciąztwo w 
wyścigu wszechświatowym, prze- 
biegłszy w 6 godzinach mi! ang.

118 (wiorst 174).
Katalogi na rok 1893 bezpłatne.

Reprezentanci na całą Rossję
Abaczyn i Orłów,

DOM'HANDLOWY 435r 
F w Moskwie, Miasnickaja, dom Sytowa.

Drągi na pale
do młodych drzew

i

SŁUPKI DĘBOWE 
io oŁtadzania trawnlHw, 

są do nabycia w SKŁADZIE DRZEWA, 
przy ulicy Solec Jf. 68.________ 605
Od 8 Lipca r. b. potrzebny Jest 
na pom ieszczeni e biura lokal 

złożony

w bliskości dworca kolei Warszawsko- 
Wiedeńskiei.—Oferty nadsyłać należy 
w godzinach biurowych, do biura rekla­
macyjnego kolei Warszawsko-Wiedeń- 
.-kiej, przy ul. Widok Nr 3, 423r

S3? Wyjątkowo tanio:
Miary taśmowe, składane, drzewne i t. p., 
calówki stolarskie (od k. 61 krawieckie (od 
6 kop.), szewekie (od kop. 4), tudzież wasser- 
wagi, poleca Zakład Optyczno-Mechaniczny 
Juliana Drehera, ul. Szpitalna .V» 6.— 
Tamżo Binokle i Okulary (specjalność za­
kładu), ściśle zastosowywane do każdego 
wzroku z pierwszorzędnych fabryk (od kop. 
50), Lornetki, Baro-i-Termometry, Narzędzia 
chirurgiczne, Suspensorja. Bandaże rupturo- 
we, Prezerwatywy angielskie i francuzkie, 
Przepaski ochronne, dla Pań „Delta” 
(nowość), Irrygatory, Środki opatrunkowe, 
Wyprawy położnicze, Kompasy, Lupy, Dzwon­
ki elektryczne i t. p.—Przyjmują się repa­
racje.—Zlecenia z prowincji za zaliczeniem.

Po cenach bardzo nizkich: 
Listwy rzeźbione i złocone na ra. 
my do obrazów, grupp fotogra­
ficznych i t p,, oraz Gzymsy do 
okien, Stoliki fantazyjne, Wiesza­
dła do ręczników, Tace dębowe

i t. p. 339r
Rymarska Jf« 2, od Senatorskiej.

I
 Kantor Komisowy | 

Kaucjonowany,

Jie 6, Nowo-Senatorska K« 6, 
poleca uzdolnionych:

'Buchalterów, Korespondentów, Subje- H 
któw we wszelkich branżach, Porno- H 
cników kantorowych, Kasjerów, Agen- H 
tów i w ogóle wszelkie osoby w s-l 
zakresie handlowo - przemysłu- 
wym, zarówno mężczyznjak i ko- 
biety , 396R m

PF. Właścicieli domów, 
ftajłańsza dezynfekcja! 
Wapno dezynfekcyjne marmurowe, be­

czka 6 pudowa z dostawą. Cena rs. 1 k. 
50, Wapno dezynfekcyjne karbolowe, 
takaż rs. 2. Płyn dezynfekcyjny prof. 
Dr. Nenckiego, funt 2’/, kop., pud 90 kop. 
Kwas karbolowy czarny, pud rs. 3 kop. 
20 i wszelkie inno najnowsze środki dezyn­
fekcyjne. Apparaty do dezynfekcji, wenty­
lacji etc. Dezynfekcja mieszkań. Środki 
od wilgoci i grzyba, wszelkie gipsy w 
najlepszych gatunkach Specyfiki. Mydła le­
karskie „Exstinctor”, od łupieżu „Zacher- 
lin od pluskiew i robactwa, „Kalandir” 
od liszajów, „Westa” do czyszczenia metali, 
„Ozonatory”, „Dezynfektory”, „Wenty­
latory , „Exsiccator" Inżyniera Rudni­
ckiego posiada na składzie Dom Handlowy

„Dezynfekcja“ s
Warszawa, Królewska 39, wprost giełdy.

i realizują zaliczki na 
wary.

Petersburgu. 611

Złoty Medal 1885 r.
S# A ogniotrwałe

Si Bntata BoNep, 
ft Nowy-Świat & 34. 

SPECJALNA FABRYKA 
nagrodzona medalami na wystawach Euro­
pejskich i Amerykańskich.—Wyrób pierw­
szorzędny.—Ceny iiizkie, znaczny wybór.— 
Cenniki' c rysunkami wysyłają się bezpła­
tnie. 444

riBflV CZŁOWIEK, 
chrześcjanin, w zawodzie kupieckim kształco­
ny, poszukiwanym jest do składu hurtowo- 
tówarewego w miejscu, jako ekspedient 
ze znajomością w korespondencji nis- 
skiej, polskiej i niemieckiej. — Oferty z najle- 
pszemi tylko referencjami uprasza się składać 
w kantorze tegoż pisma pod lit. F. B. .N° 5.

WINA KBYMSKIĘ
czerwone, 

w szczególności w obecnej 
porze zalecane przez le- 

E&J- hTi karzy wino taninowe llBEFOSCO, 

K?T; zaP°biegające wszelkim 
^.^dolegliwościom żołądka, 

Jfeij&DSL^oraz koniak kuracyjny 
Imperial^ w cenie od 

rs. 1.30 do rs. 4, znajdu- 
je się w znacznym wybo- 

rzc w składzie win

Braci Ksiwm,
D £■ U G A .*& 5; 8r 

oraz w sklepach „Merkury".

Wtj|Ą aiipie

fabryk Humber & Comp. Limited 
i „Premier CyCl Compagny”

LUDWIK HILKNER,
WARSZAWA,

Krakowskie-Przedmieście Jfi 5 (róg uk 
Hr. Berga).

Cenniki bezpłatnie
NB. Na Welocypedach, reprezentowanych 

przezemnie fabryk, zdobyto na zeszłorocznych 
wyścigach szosowych i torowych „Tytuł 
Mistrza jazdy welocypedowoj na Kró­
lestwo Polskie,” oraz wszystkie pier­
wsze nagrody. 251i

wychodzi raz ua tydzień w Sobotę, obej­
muje 16 kolumn w dwie szpalty gar- 

montowego druku.
Cena w Warszawie: rocznie rs. 3, pół­

rocznie rs. 1 kop. 50, kwartalnie kop. 75.
Na Prowincji i w Cesarstwie: i ocznie

rs. 4, półrocznie rs. 2, kwartalnie rs. 1.
Od 1 Stycznia 1893 r. rozpoczęliśmy druk 

następujących powieści:
Przypadek czy zbrodnia przez Ramę- 

słana oryginalnie napisana.
Komnata zaczarowana w tiómaczoniu 

z angielskiego.
Nemrod Jerzego Ohneta w tłómaczeuiu 

z franctizkiego.
Kompleta od Nowego Roku znajdują się 

jeszcze ua składzie i prenumerata stosownie 
do życzenia, od tego czasu przyjętą być może.

Prenumeratorzy roczni płacący z góry za 
cały rok w Kantorze Wydawcy, otrzymają 
jako

PREMIUM BEZPŁATNE 
do wyboru jedno z następujących dziełi 

Andriolli: Bohaterki Poezji Polskiej.
rs. 2.

Gomulicki W.: Nowelle, t. jeden 
rs. 1.

Dygasiński A.: Z Zajona i bruku 
zbiór nowel, t. jeden, rs. 1.50.

Pieśni Galia z rysunkami Czesła­
wa Jankowskiego, rs. 1.

Kraszewski J. I.: U babuni, 2 t. 
rs. 1.50.

Na koszta przesyłki jednego z pierwszych 
czterech dzieł należy nadesłać kop. 25. ua 
Kraszewskiego zaś kop. 35.

ADRĘS
S. Lewental Wydawca, w Warszawie 

Xowy-Śiriat 41. 322r

QUADRANT i CRYPTO
UZNANIE USTALONE

Młoda dama,

POLECAJĄ

ludw.reineke&c?
MARSZAŁKOWSKA 13*

RÓG SISKRZYZKIEJ.

wysoce wykształcona (muzykalna), poszukuje 
posady towarzyszki (damę de Compagnie)-— 
Adresować E? Harkensee Rewal Estlandja, 
ul. Michajłowskaja X 445._______ 402r

OSTRYGI
HOLENDERSKIE

nadchodzą codziennie

do Handlu Win i Delikatesów
; Ant Stępkowskiego,

Wierzbowa Nr 9. 14r



Nr. 92

Z powodu wyjazdu do Cesarstwa, jest dc sprzedania na bardzo dogodnych warun­
kach w Piotrkowie,

588 OGŁOSZENIEEffatyMtijje o«t IMMi roka.

I

633

1009r

Uczeń filologicznego gimnazjum, z 6 lub 7-ej i 
klasy, dobry matematyk, potrzebny od 1-go I

M 1. 
. 2. 
. 3.

Krawaty,
Liski,
Spinki,
Szelki, 
Bielizna
Męzka 
wyborowa.

Wachlarze 
od 30 kop, 
V» yroby 
skórzane, 
< ialantaju, 
Perfumy 
krajowe i 
zagraniczni.

Do kantoru potrzebny jest zaraz uczeń 
(chrześejanin), ładnie i bezbłędnie piszący 

po polsku i russku. Własnoręczne oferty pro-

16 panny i uczennice 
owy-Świat 17—6. 10173

•ęczna do kwiatów na
10141

WAictoj , uuuij maiumaij ł^v

kwietnia r. b. jako korepetytor. Oferty przyj­
muje Kurjer Warsz. pod wyrazem .Matema­
tyk? "____ 10042

gospodarczej, obeznany z wcterynarją, poszu­
kuje posady rządcy od św. Jana r. b. Oferty 
proszę przesyłać na ręce W-go pana Falkow­
skiego, Leszno As 2, m. 29. 9643

t 
podaje niniejszem do wiadomości, 
iż w dniu 5 (17) mieś. Kwietnia 
r. b., począwszy od godziny 11-ej 
zrana, odbędzie się w tejże Komo­
rze sprzedaż przez licytację 73 
pak surowej bawełny, ważącej 
brutto pud. 1032 funt. 6 (baweł­
na w niektórych miejscach pod 
opakowaniem zamoczona), oraz 
soli pudów 3052 funtów 17.

Fotrzebna zaraz podręczna do krawiccczj- 
zuy. Marszałkowska 52, m. 8.10133

KURJER WARSZAWSKI — Dnia 4 kwietnia 1893 t.

p grodniczek potrzebny zaraz. Praga, Bru- 
likowa Aś2, przy wale.10210

Ostrygi świeże
tuzin 50 kop.

ulica Kotzebue 4, m. 43.

Franciszek Sendler w Myślenicach, poczta 
i stacja telegraficzna (Galicja); przyjmuje 

obstułniiki na kosiarzy i odbieraezów do żni­
wa. Porozumienie listowne, na które zaraz od­
powiem. • 9963

Wejście tylko 10 kop.
Tylko do 11-go Kwietnia pozostaje MUZEUM 

Szultze-Bieńkowskiej, 
Hrólew»ka Xr

otwarto codziennie 628
Tylko co nadeszły Ii wie oryginał me

MUMIE PERUWIAŃSKIE
mające przeszło 2,000 lat, znalezione w południo­
wej Ameryce. Nadto przeszło 1,000 różnych przed­
miotów. Wejście tylko 10 k.

Kcwośei fczyczae
NAKŁADEM'*

Księgarni i Składu Nut
SENHEWALDA,
miodowi a.

iio śpiewu. 
Z Teatru i Koncertów: 

Verdi, Falstaff. Arja Alicji, it. 20. 
„ „ Arja Nannety k. 30.

Serenada pieśń ludowa włoska wy­
konana w dramie „Hrabina Tea* 
kop. 20.
Kroguiski W. Piosenka (wyko­

nana w „Safo” Alfonsa Daudet) k. 20. 
Na fortepian: 

Melodies populaires d Italie arrangees 
par W. Kroguiski:

As 1. La Serenata . . . kop. 20,
„2. La Marinella ... „ 20.

Sullivana. Polka z operetki ..Gondolie­
rzy”, kop. 80.

Joncióre". V. „Serenade hongroise’ 
arrangee par Wachs, kop. 20. 363r

r/o
z południowych brzegów Krymu, spro­

wadza i sprzedaje na butelki

KELESA MI8ECKA,
Smolna 28. 33j

Potrzebna bona niemka mówiąca po russku 
lub po polsku. Jenerał Starynkicwicz, za ro­
gatkami powązkowskiemu w gotyckim dom- 

ku. 10099

Osoba posiadająca wyższy patent z Rygi, z 
gruntowną znajomością niemieckiego i fran­

cuskiego języka, udziela lekcyj. Złota Aś 14, 

.tanka i wychowanie, 
artystyczno - rzemieślnicza szkoła żeńska fi Jadwigi Przewóskiej, Niecała 10, nagro­
dzona medalami w Warszawie i Petersbur­
gu. za nąjb pszę wykłady rzemiosł i nąjzgra- 
bnięjszy krój. Uczennico szybkie odnoszą ko­
rzyści. Ceny przystępno, i misjonarki przyj­
mują się. Dla przyjezdnych pośpieszne kur­
su. 5696

Biuro kauąjonowane nauczycielskie K. Ja­
worskiej. Krakowskie-Przedjniościo 7. 

Rekomenduje nauczycieli, nauczycielki, bo­
ny. lOllr

1} uchalterjl wyucza metodą uproszczoną, 
Udyplomowany przez okręg naukowy nau­
czyciel Leon Lewicki, Elektoralna 47. 6529

Zakład froeblowski Marji Keller, Senator­
ska 11. Zajęcia rozpoczynają się. 7 kwie­

tnia. 10200

f « 8 a d y i prace.
a) Poszukiwana

a\ Froeblówki różnych narodowości, u- 
fl/zdoluione, z patentom, umieszcza kantor 
komisowy, Nowoscnatorska 6. 4r«8

Bony niemki z dobrejni rekomendacjami 
znajdą zaraz pomieszczenie. Kantor komi­

sowy, Nowosenatorska 6.____________1009r

Osoba przybyła ze wsi, inteligentna, dobrej 
rodziny, przyjemnej powierzchowności, lat

25, znająca doskonało gospodarstwo wiejskie, 
domowe, pracowita, oszczędna, godna zaufania, 
poszukuje zajęcia. Świadectwa, rekomendacjo 
chlubno. Adres: Leszno 55, m. 4-_______10207

V
X?.

Szkoła religijna «Qhel Tora*
(5 Oddziałów)

Sz. A. MINOELA-Łódi. 
ulica Cegieiniaha JB 31, 

przyjmuje uczniów różnego wieku codzien­
nie do 20 Kwietnia. — Sumienna nauka reli- 
gji, języków i innych przedmiotów. — Pro­
gram nauk i liczba doświadczonych nauczy­
cieli powiększono. — Trzy szkoło stancja dla 
uczniów innych miejscowości ze wszelkiemi 
wygodami.—Program nauk wysyła się na żą­
danie franko. 422r

W zakładzie froeblowskira Ludwiki Ja- 
hołkowskicj, Wspólna .Vi 40, zajęcia rozpo­

czynają się pu świętach 6 kwietnia. 10054

Adres pierwszorzędnego biura nauczyciel­
skiego. Załęski. Mazowiecka 16, rekomen­

duje nauczycieli, nauczycielki, bony. 948r

■Jauczycielka muzyki posiadająca patent 
Iłkonserwatorjum, przygotowuje na niższy, 
średni kurs. Może na własnym fortepianie. 
Swięrokrzyzka 27—1. ‘ 10213

wraz c wannami i łaźnią parową, w oddzielnych zabudowaniach poło­
żony naprzeciw stacji osob. Drogi Żel. W.-W., obok gmachu Tow. Kredyt. 
Ziemskiego i Sądu Okręgowego, przynoszący dobry % z dochodów.

Bliższa wiadomość u rządcy domu. 427r

RW-WŁHŁj lowy-Śnlat Xr 51. róg* 1 * i Wareckiej. JM 
X Fabryka Rękawiczek i Magazyn Galanterji /

mieszkania 8.  10150
(oszukuje się osoby do udzielania lekcyj
I polskiego i russktego dwom osobom doro­
słym, wieczorem od 9-ej do 10-cj. Świętojań­
ska J6 11, m. 5, 10184

Potrzebna od I-go maja krojczy ni z dobre- 
mi świadectwami do pierwszorzędnego ma­

gazynu na prowincji. Tylko posiadające dobre
i znanych firm świadectwa złożą, oferty pod 
„S. S. L.” w kantorze Lurjera. 10185

Potrzebna jest panna zdolna do kapeluszy 
w magazynie,H. Zbranieckioj (dawniej Ko­

tarska), Nowy-Świat As 70. 10120

Potrzebne są panny do kwiatów uzdolnione 
podręczne i zwyaczka do fahrytki „Juliette 

et Camp.*, ul. Długa A» 61, róg Pnzejazd. 9837

nyły nauczyciel gimnazjum poszukuje lekcyj 
Una wsi za przystępne wynagrodzenie. Do­
bra 10, m. 4.  9984

OPONY
Nieprzemakalne (jMetD 

wyrabia i poleca 33411 

F. Biernath, 
Warszawa, Senatorska 32.

otrzymał wielki transport 

PARASOLEK 
damskich od rs. 1 do najwykwintniejszych, 
. dziecinne od 60 kop.

oraz Męzkieh letnich 
i deszczowych.

Gorzelmk praktycznie, teoretycznie wy­
kształcony obowiązuje się wydawać z 1 fun­

ta mączki 2. 2'/,, alkoholu, szuka posady od 
1-go lipca 1893. O łaskawe oferty upraszam: 
Żaworski. Piesza Wola, p. Zamołodyczo, pow. 
włodawski, gub. siedlecko. 10202

Jest do wypuszczenia 

w dzierżawę t2-letnią. 
od 1-go Lipca r. b., FOLWARK, należący 
do dóbr Willanowsaich, także młyn ani ry- 
kański turbinowy.—Wiadomość w Admini­
stracji Dóbr w Willanuwie w Poniedziałek 
i Czwartek, 486

Posada nie pracowita w Rosji zarządzające­
go interesem, dla nieżonatego, inteligentne­

go, chociażby starszego człowieka, umiejącego 
po russku, z osobistą poważną rekomendacją 
oraz kilkusetriiblową kaucją. Oferty pizyj- 
ihuje Kurjer pod „500 mieszkanie.* 10182

Fęitrzebna jest niemka bona na wyjazd.— 
Żabia 4, m. 28. 10197

odpowiodnio budowany na urządzenie w nim 
tkalni ręcznej, lub podobnego rodzaju fabry­
kacji, o parterze i 3-ch piętrach, 42 łokcie 
frontu, 24 szerokości, posiadający światło 
z dwóch stron, w blizkosci ulicy Piotrkow­
skiej, jest od 1-go Lipca r. b. w całości lub 
częściowo do wynajęcia.—Oferty pod lit. „U. 
A.” przyjmuje Kantor Kurjera Warszaw­
skiego w Lodzi. 426r

|$ Baczność $ 
przed podrabianiem 

„EXSICCATOR.”
Istnieje jeden tylko zatwierdzony 

przez Rządy wielu Państw i Rossji. ,
K2SZLZY grzybek drzewny i osuśza 

wilgoć otc.
Broszurka bezpłatnie UWAŻAĆ 

koniecznie na maikę fabryczną 
państwa przy rachunku i naczyniu.

Dostać można tylko Marszałkowska 
117. Inż. Riiter, Warszawa. 551

L ucbaiierji wyucza metodą uproszczoną 
Udyplomowany przez okręg naukowy nau- 
e^yciel Leon Lewicki, Elektoralna 47. 10152

konwersacja franenzka. niemiecka 2 rs. 
it Angielska. 3 Miodowa, oficyna 25. 10092

noszukiwaną jest guwernantka izraelitica, 
I za dobrem wynagrodzeniem, do rodziny mie­
szkającej w Warszawie, letnią porą na wsi. 
Wymaganemi są: języki polski, russki, fran- 
cuzki, niemiecki, przedmioty ogólno oraz mu­
zyka. Oferty proszę składać pod literami 
„E. F.* w kantorze Kurjera Warsz. 10103

Potrzebny technik obznajmiony z robotami 
betonowemi. Oferty w Biurze posłańców 

pod L. Ś._______________________ 101.83

Potrzebne są zdolne staniczarki oraz podrę­
czne do praco-wni „Wanda*, Złota Jfi4. 10188 

potrzebna jest maszynistka do bielizny oraz 
I panna do znaczenia. Krucza 49, w praco­
wni__________________________10189_____
Potrzebna prasowaczka uzdolniona za życie, 

mieszkanie i penąję do umowy. Hoża M 3, 
pralnia Walentyny. 10201

Fotrzebna panna znająca krój, kompletnie 
uzdolniona w krawieeczyżnie. Leszno 49, 

m. 4. 10114

Potrzebna panna i 
wyjazd. Warecka I

Potrzebna zdolna panna, dopasowująca do­
brze staniki. Pracownia Malinowskiej, Wi­

dok M14. 10022

r oszukuje posady rządcy majątku ziemskio- 
F go młody człowiek, żonaty, bezdzietny, mo­
gący złożyć 1,000 rs. kaucji. Oferty pod lit. 
J. M. przyjmuje Biuro ogłoszeń Rajchniana i 
Spółki, Senatorska 26. Za pośrednictwo ofia- 
ruję rs. 100.___________________ 1013r
IJlfi d° 200 rs. za wyrobienie inteligentnemu 
luUmłodemu człowiekowi miejsca. Oferty 
sub „Zaufanie” Kurjer Warsz._________10215

b) Zaofiarowane.

Do kantoru potrzebny
(chrześejanin), ładnie i

szę składać w kantorze Kurjera Warz, pod 
lit. J. L. 5L___________ 10108

Do kwiatów potrzebni
zaraz płatno. Nowy-Si

Ł> aszynistka do bielizny potrzebna zaraz.— 
|”iOgrodowa A" 4, Samborska.________ 10187
Niemka młcda, znająca krawiecczyznę, po­

trzebna zaraz do wyręczania pani domu.— 
Długa 20, mie.szk. 4.10209

i herb
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Potrzebny jest kasjer do młynów, posiadają- 
I cy 4,000 rs. kapitału na zaliczenia, na zboże 
dostawiane do młynów. Może mieć dochodu 
miesięcznie około 100 rs. Wiadomość w kan- 
celarji rejenta Walęckiego, ulica Miodowa, 
gmach sądu okręgowego.____________ 9832
Potrzebne są zdolne podręczne do krawiec- 

czyzny. Leszno 47, m. 6. 10205

Potrzebna niańka lat średnich, mówiąca do­
brze po russku. Nowy-Świat Jiś 59, mieszka- 

nia 12. ___________________ 10208

Panny zdatne i podręczne do spódnic potrze- 
bne zaraz. Trębacka 9.__________ 10204

Fządca zdolny potrzebny do zarządu mająt- 
llkiem. Oferty: „Agronom A. B.” przyjmuje 
kantor Kurjera. 10110
ip zdolnych panien, podręczne i do nauki, 
lUpotrzebne są zaraz do pracowni sukien Goz- 
dek, Żórawin 0, m. 1. ________ 10199_____ '

Angielskie sztychy kolorowane, masońskie 
Rordery i dyplomy, numizmaty, medale, por­
celanę, bronzy, kryształy, minjatury, zbroje, 
matorje, srebra, biżuterję oraz wszelkie przed­
mioty starożytno i nowsze kupuje B. Bolce- 
wicz, Saski Plac 5._________ 949r
Łltana z gabinetami do sprzedania. Wiado- 
flmość: Miodowa 15, mieszkania 5.______9977
a\ Welocypedy (rowery) nowe i używa- 
flJne, poleca Ludwik Hilkner, Krakowskie- 
Przedmieście J6 5. 793r
Adres. Z powodu zmiany posady sprzedam 

tanio meble, garnitu. czarny pluszem kry­
ty, szafę, komodę, otomanę, kredens, krzesła, 
umywalnię z marmurem, łóżka. Krucza 10, 
rządca domu.___________________8697______
Do sprzedania kartofle gorzelnicze, cebul­

ki z żółtem mięsem i Raichskanzl ery, wy­
produkowane ze sprowadzonych z Niemiec 
w 1892 roku. Wiadomość: administracja dóbr 
w Willanowie. 8686
nywany tekińskie i perskie wypadkowo za- 
Uraz są do sprzedania, rzadkiej piękności, 
nadzwyczaj oryginalne, prześlicznego wyro­
bu, różnorodnych kolorów i zupełnie we 
wschodnim guście. Ulica Mazowiecka K? 10, 
mieszkania 8.__________________ 9880_____
Fortepiany, pianina dobre, mało używane, 
[tanio sprzedaję. Bielańska 5, Granke. 10198
Fortepiany krótkie, zagraniczne, rs. 120 i 
l20p, z angielską mechaniką, sprzedaję. No- 
wy-Świat 9, Grabowski. 10211 
Fortepian prawie nowy rs. 260 i różne mc- 
|ble z powodu wyjazdu do sprzedania. Zło- 
ta 4, m, 7.______________ 9475

Garnitur mebli salonowych roboty Simlera 
do sprzedania. Marszałkowska 60, mieszka­
nia 14. 10087

Garnitur otomanowy turecki, garnitur czar­
ny z aksamitem sprzedaję. Marszałkowska 
111-5._______________________ 10148

Kasy ogniotrwałe z zegarowym przyrządem.
Ceny najprzystępniejsze. Marszałkowska 

125, Sikorski. 6948

jfołdry od rs. 2.25, wielki wybór der na ko- 
Iłnie po cenach fabrycznych u Kiltynowi- 
cza, Mazowiecka 16._______________ 991r

Kasy ogniotrwałe najtańsze, najlepsze u R.
Bohtego, Nowy-Świat 34. 7997

1/wiaty sztuczne sprzedaje się tanio. Nowy- 
IłSwiat 17—6.__________________ 10172

Lando i różne ekwipaże na gumach tanio 
sprzedam oraz pianino amerykańskiej kon­
strukcji. Nowy-Świat 8, gdzie remiza. 8517 

Łóżko żelazne angielskie podwójne, z mate­
racem lub bez, tanio nabyć można. Leszno 
10,______________________ 10109

RKotory gazowe z angielskiej największej w 
Iflświecie fabryki motorów gazowych „Otto" 
braci Krossley Limited, poleca po cenach do­
tychczas niepraktykowanych biuro techniczne 
Juljusza Steinert, Włodzimierska 16. 9975

Maszyna parowa 6-konna stojąca La Cha- 
pella do sprzedania. Wiadomość: Miodo­
wa. 6, u stróża.________________ 10190

Rćaszyny pięknie szyjące od rs. 12 do 100.— 
I wj Dzika 20, mieszkania 34, skład maszyn 
Tagszejna._____________________ 8969_____
r eble nowe i używane po cenach bardzo 
Iłlprzystępnych w Warszawskiej Sali Licy­
tacyjnej, Marszałkowska 152, pierwsze pię­
tro.^ 8121-_____
Meble. Maków, Solna 9, duży wybór mebli 

rozmaitych, nowych i używanych, komple­
tne urządzenia lub pojedyńcze sztuki. Robota 
trwała. Ceny tanie.____________ 10063_____
EC eble tanio! Kompletne urządzenia salono- 
Hlwe, buduarowe, gabinetowo, dojadalni dę­
bowe oraz inne meble i lustra w całości lub 
pojedyńcze sztuki. Marszałkowska 119, mie­
szkania 15, druga brama, parter. 9480
Otomany pozostałe urzędowej roboty sprze- 
Udam bardzo tanio. Bracka 19—8. • 10212
Atomanę za rubli 19 sprzedam. Krakowskie- 
UPrzedmieście 20, m. 14. 10206

Ocet winny najlepszy A. Stalińskiogo. Fa- 
bryka Hoża 46,—Skład Hoża 8. 923r

Fowozik jednokonny do sprzedania, elegan­
cki, lekki, 4-osobowy, pierwszorzędnej fa­

bryki. Praga, Petersburska 5, obok przytułku, 
w warsztacie kowalskim._____________9699
{potrzebne są starożytne meble, mogą być 
I uszkodzone, bronzy i porcelana. Magazyn 
starożytności, Plac Bankowy, dom W-go Ja- 
n asza._______________________ 7286_____

bbinson Kruzoe. Ktoby miał do sprzedania 
zupełne wydanie polskie „Robinsona Kru­

zoe" (w dwóch tomach), zechce zgłosić się do 
księgarni E. Wendego i S-ki, Krakowskie- 
Przedmieście N 9._____________ 10113
ęiedła damskie i męzkie. oraz wszelkiego 
v rodzaju uprzęże na konie, wyrabiają się 
najtaniej w zakładzie wyrobów rymarskich 
Adama Zawadzkiego w Warszawie, Królew­
ska 6, (róg Saskiego Placu). 951r_
Stadniki czystej Oldenburskiej rasy w

Woli Trombskiej, pr. Kutno. Tamże ró­
żne drzewka parkowe i leśne: świerki, mo­
drzewie, jesiony itp. S89r
Wyżlica rasowa młoda, dobrze ułożona do 
Wb polowania, wytresowana, do sprzedania za 
15 rubli. Nowolipie 76, stróż wskaże. 10193

liiteresa liandL ’majątk.
Apteki poszukuję z obrotem 3,000 rs. Oferty 
Uskładać pod wyrazem „Stanisław" w kanto­
rze Kurjera Warsz. 10101

Administracja majątków majoratu Hołow­
czyce, gubernji siedleckiej, od 1-go lipca 

1894 roku na lat 12: Herbowa włók 27, Ho­
łowczyc włók 34, Mierzwie włók 21. Płodo- 
zmiany zaprowadzone, budowle dobre, ilość 
łąk dostateczna. Wymagana rekomendacja i 
udowodnienie odpowiedniej zamożności.— 
Wiadomość u plenipotenta Zambrzyckiego w 
Janowie Siedleckim, tylko osobiście najdalej 
przed 1-ym czerwca roku bieżącego. 8243 
Azysle. Sprzedam 117,000 ł.  po kop. 35 
Łiłokieć, przed fabryką gazową, przy ulicy 
Dworskiej, wybrukowanej, oświetlonej gazem 
i przez którą do nowego szpitala żydowskiego 
przejdzie kanał i wodociąg; blisko kolej obwo­
dowa i stacja towarowa kolei wiedeńskiej.— 
30,100 ł.  znanego parku „Czyste", z dużemi 
drzewami, po 50 kop. łokieć. Plac św. Aleksan- 
dra M 14, mieszk. 5.________________ 10121
Lom skanalizowany, kosztownie budowany, 

sprzedani na 9%. Jerozolimska 64, m. 5, do 
11-ej i od 3 do 4-ej. 10014 4-y
Dzierżawa majoracka do odstąpienia zaraz, 

włók przeszło 4, łąki nadrzeczne, gleba do­
bra, kawałek lasu, czynsz z podatkami 200 rs., 
deputat, dwór z ogrodem, zabudowania kom­
pletne, inwentarz żywy i martwy, zasiewy.— 
Wiadomość: zakład fotograficzny „Makarta", 
Krakowskie-Przedmieście 7._________10090

Dzierżawa ogrodu 10-niorgowego w Sando­
mierskiem na rok lub kilka lat do odstąpie­

nia na warunkach korzystnych. Adresować: 
Prussy, p. Ożarów. 10009

bom jest do sprzedania z powodu słabości 
właściciela pod -N? 7 policyjnym przy ulicy 
Tarczyńskiej, dawniej Nowo - Nowogrodzką 

zwanej, z dwoma frontami, placu 4,100 łok. □, 
zdatny dla emerytów lub fabrykantów, za ce- 
nę 8,000 rs.____________________10056

Folwark mórg 135, zagospodarowany, do 
sprzedania. Dom mieszkalny, ogród. Oferty: 
kantor Kurjera „Wieś."____________ 10096

Folwark mórg 155, z ladnemi budynkami, 
ogrodem, tanio do sprzedania. Łódź, Tu- 

szyn Walter,________________ 895r

Konkurencja”, kantor przewozowy, Ery- 
wańska (Plac Zielony) 11, poleca się z 
przeprowadzkami na specjalnych wozach, z u- 

stawicniem mebli i t. p. Skrzynie z własnej 
fabryki po cenach bardzo przystępnych. Pa­
kuje szkło, fortepiany i dzieła sztuki. Prze­
wozi ma letnio mieszkania. 873r

Korzystnie sprzedam dobra ziemskie od 250 
do 5 włók, domy w Warszawie. Donacje do 
odstąpienia, kapitały do lokacji na 6’/0. Wia­

domość u pełnomocnika, MarszałkowskaN136, 
ni. 15, od 8—10-ej i 5—7-ej po poł,______9874
Magazyn mód, roczny czysty zysk przeszło 

3,500 rs., do sprzedania z firmą. Wiadomość 
Biuro ogłoszeń, Wierzbowa 8._______ 10028
ar- ajątek ziemski bez służebności, 7 wiorst 
lt?od Kutna, przy szosie kaliskiej położony, 
28 włók ziemi ornej i 5 włók łąk dwukośnych, 
dobrze zagospodarowany, z kompletnemi in­
wentarzami, dużym dworem murowanym o 12 
pokojach, ogrodem, stawami zarybionejni, do 
sprzedania. Wiadomość w administracji dóbr 
Kutnowskich w Kutnie. ______ 10088
r.n ajątek pod Łodzią, 400 mórg, do sprzeda- 
Ijinia, wydzierżawienia, zamiany na dom.— 
Kokczyński, Łódź, Zawadzka 17. Dzierżawa 
majątku włók 13. Łódź, Turzyn, Walter. 894r 
Poszukuję kupna domku o kilku pokojach.

Oferty: Kurjer Z. R. 10147
łftjspólnik potrzebny z kapitałem 3—4,000 
W lub pożyczka na interes handlowy, lat kil­
ka egzystujący. Kantor Komisowy, Nowose- 
natorska 6, od czwartej. 9972

iżej połowy- kosztu do sprzedania lub do 
(Wynajęcia w całości czy częściowo, tuż przy 
stacji kolei warsz.-wied. w Grodzisku, dom 
o 20-tu różnego użytku stancjach, w parku 
7-morgowym, z lodownią, oficyną drewnianą i 
komórkami, z l*/s-morgowym ogrodem owoco­
wym, mieszczącym też dom o 3-eh stancjach, 
z przybudowaniem ogrodniczo-gospodarskiem. 
Dwie sadzawki w parku. Sprzedaż także może 
być częściowa. Wiadomość w handlu win Ant. 
Stępkowskiego, Wierzbowa 9._______  10140
Nieruchomość do sprzedania lub wydzier­

żawienia (dom murowany, oficyna drewnia­
na, ogród, plac frontowy, stajnia, obszar 4,575 
łokci). Nowa Praga, Średnia 3. Szacunek o- 
stateczny 10,000 rubli, czynsz dzierżawny 700 
rubli. Wiadomość u rządcy lub Marszałkow­
ska 49, Keller. • 9835_____
nberża pod Częstochową, w punkcie fabry- 
‘cznym, na korzystnych warunkach do wy­

dzierżawienia. Wiadomość: Solec 53, mieszka­
nia 20. 10030
Addaje się na lat 12 od 1-go czerwca r. b. 
Uz wolnej ręki administracja folwarku dona- 
cyjnego mórg 502, w tern łąk mórg 185, gub. 
siedlecka, 24 wiorsty od stacji dr. żel. Włoda­
wa. Bliższą wiadomość udzieli pełnomocnik 
właściciela majoratu, ulica Piękna J6 5, miesz­
kania 6. 1014r
Potrzebny patent restauracyjny. Czernia- 
rkowska 32, mieszkania 19. _____ 10192
('lac do sprzedania z planami, zatwierdzone- 

ini formalnościami, w korzystnem miejscu, 
! na korzystnych warunkach, około 6,000 ł. kw. 
i Oferty przyjmuje Kurjer pod „A. B.4." 9986

FS. 10,000 do 12,000 są do ulokowania na 
n6'/.> procentu lecz tylko na pierwszy numer 
po Towarzystwie na dom w Warszawie w 

I środku miasta. Wiadomość bez pośredników: 
' ul. Hoża .Ni 38, m. 8. 9740

Sklep mączny z wyiobioną kłijentolą do 
sprzedania. Ul. Marszałkowska 95. 6774

' V;SpÓlnik czynny z kapitałem od 6,000 do 
10,000 rs. do korzystnego in teresu fabry­

cznego pod Warszawą potrzebny dla umniej­
szenia zajęcia. Wiadomość: Aleje Jerozolim-

‘ skie M 25, tn. 5. 9097
Yiu dobrach willanowskich trzy pachty do 
W wydzierżawienia na garnce od 1-go lipca, 
30, 60, 75 k>ów. Wiadomość w administracji

' dóbr, poniedziałki i czwartki. 8680
i. iłla murowana z ogrodem w Otwocku, ko- 
Wsztownie postawiona, do sprzedania lub za­
miany na plac, dom. Jerozolimska 64, m. 5, do 
11-ej i od 3—4-ąj. 10015
ts spćlnik lub wspólniczka potrzebna do in- 
Wteresu poważnego, egzystującego na pryn- 
cypalnej ulicy, z kapitałem 4,000 rubli. Wia­
domość: Zielna M 32, mieszkania 12, zrana od 
10—12-ej. 9990  
2'yczę nabyć dom nowszej konstrukcji, w 

szacunku około 40,000 rs., bez pośrednictwa. 
Dochód brutto 11%. Oferty proszę składać w 
kantorze Kurjera Warsz. pod wyrazami „No­
wa konstrukcja." 9982
■y powodu wyjazdu sprzedam mydlarnię z 
^dystrybucją. Marszałkowska 46. 10151

1 a Ł e.

A Wróblewski i S-ka, zakład przewozo- 
,wy, Nowo-Senatorska 6, Filja Nowy-Świat 
12. Załatwia przeprowadzki, opakowania, prze- 

wóz mebli._________ __________ 10181

»W. Zaborski kantor przewozowy, Kra­
kowskie - Przedmieście 60, uskutecznia 
; przeprowadzki, opakowania, przewóz mebli, to- 

I warów, po cenach najprzystępniejszych. 911r 
rx Przeprowadzki, opakowania mebli 
(ę/najtaniej załatwia zakład przewozowy 
Henryka Fruchtmana, Senatorska 36, (plac 
Resursy Kupieckiej). Telefonu Jfi 679. 8714

Ejardzo tanio, 2 pokoje i kuchnia, do wyna- 
Jjęcia zaraz,—różne meble do sprzedania. 
Wiadomość: Świętojerska ją 14, m. 8, drugie 

piętro, front. 10214

Cztery letnie mieszkania, składające się z 
trzech i dwóch pokoi, kuchni, worend, ume- 

blowane, w lesistej miejscowości, przy st. Ży- 
cźyn kolei Nadwiślańskiej, są do wynaję­
cia. Wiadomość: Leszno M 18, u rządcy do­
mu. 8991

Druzkieniki, willa Miillera. Letnio mieszka­
nia do wynajęcia. Wiadomość: Marszał­
kowska .N? 97a, mieszk. 13, do 1-ej po połu- 

dniu.______ _ ________________ 10043_____
Do wynajęcia budynki murowane na skład 

lub warsztat, szopy. Ceglana 21.____9961

Letnie mieszkania w ogrodzie, piękne, suche, 
z werendami, większe, mniejsze; tamże do 

! sprzedania dom, ziemi około 27,000. Mokotów, 
fortowa szosa N 5.____________ 10160_____
Letnie mieszkania do wynajęcia w dobrach

Mlochów, 5 wiorst od Pruszkowa. Wiado­
mość w administracji dóbr, poczta Pru- 

, azków. 8545

Letnie mieszkania do wynajęcia w parku
Brwinowskim i pod lasem Wilhelmowskim. 

Wiadomość: Administracja dóbr Brwinów, 
i przystanek kolei -wiedeńskiej. 996r

fi; ieszkanie 2 pokoje z kuchnią, na 3-em 
Ili piętrze od frontu, do wynajęcia od 1-go 
kwietnia. Wspólna .V; 20.____________ 9989
ftó ieszkanie letnie z ogrodem, stajnią, wo- 
Wlzownią i lodownią, położone przy szosie pe­
tersburskiej—13 wiorst od Warszawy—obok 
stacji dr. żel. Płudy, (druga budka M 84, za 

j stacją), jest do wynajęcia za rs. 300 za sezon 
letni, wiadomość u szwajcara Azowsko- 
Duńskiego Banku Handlowego w Warsza­
wie. ___________10194__________
Od 8 go kwietnia pokój z przedpokojem, 

wejście frontowe. Ulica Wspólna 12, 
mieszkania 5.__________________ 10203_____
Od kwietnia (oddzielnie) obszerny salon, 

pokój i przedpokój, z dwoma wejścia­
mi. (Schody główne). Aleje Jerozolimskie 
68—6._________________________10070
f jtwock. — Letnie mieszkania umeblowane, 
Uz werendami, lodownią, w willach Sier- 

I kowskiego do wynajęcia.— Wille są do sprzc- 
’ dania lub zamiany. Krucza 40, m. 3, od 4—6,

lub u Zawiadowcy stacjń 7715  
; Poszukuje się od 1 lipca, w okolicach Trzech

I Krzyży do Marszałkowskiej, dwóch oddziel­
nych mieszkań w jednym domu, złożonych z 

i 3-ch lub 4-ch pokoi, z wszeikiemi wygodami— 
i obydwa lokale mogą być na 1-m piętrze— 

wreszcie jedno może być i na drugicm piętrze, 
byleby jedne prowadziły schody. Wiadomość: 

, Żórawia Ali 16, u szwajcara._______9979_____
■ oszukuje się starszej pojedyńczej osoby na 
I wieś, na mieszkanie miesięczne lub stałe, 
z całodziennem wykwintnem utrzymaniem. 
Tamże życzą sobie letników od każdego czasu. 
Wiadomość bliższa: Nowogrodzka M 3, m. 1. 
Od 12-ej do 3-ej każdodziennie i od8-ej do 9-ej

1 wieczorem. 8186
: potrzebny pokój z przedpokojem lub od-

■ rdzielnem wejściem. Front. Oferty kantor 
i Kurjera pod „Front." 10195

październik, potrzebne duże trzy pokoje,
■ S wygody. Oferty kurjer „Z. R." 10149
i i ałac na letnie mieszkanie, park, kąpiel, las,

< w Dębinkach, 4 wiorsty Tłuszcza kolei Pe- 
; tersburskiej. 10094
' piekarnia do wynajęcia od 1 kwietnia, z 
i IT dwoma piecami, na żądanie spichrz, staj- 
I nia, wozownia, sklep i mieszkanie. Wspól- 
5 na .V- 20. 9988

(.klep z najokazalszych placu Teatralnego, 
v wprost filarów i przejścia do teatru, przy 
ulicy Nowo-SenatorsKiej 8—do wynajęcia od 

J św. Jana;—tamże wiadomość o lokalu: ulica
Wierzbowa, w antresoli dwa pokoje frontowe, 

i o dużych wystawowych oknach, jeden od 
i podwórza—pasaż i kuchnia, 700 rs. 10047

SKlep z 2-ma oknami, pokojem, kuchnią do 
wynajęcia. Chmielna 13. 10048

każdym czasie pokój z alkową, umeblo­
wany, samowar, usługa. Warecka 10. 10186

‘jaraz—2 pokoje, przedpokój, kuchnia, rs. 16:
£1 pokój 8',,, mogą być meble. Hoża34. 10163 

pokojow 1-sze piętro, łazienka, wszelkie 
wygody, schody pałacowe, od lipca, 1,250 ru- 

I bli. Hoża 24.____________ 10154_____

Ł tiiikesienia rozmaite*
akuszerka. Pokoje oddzielne, wspólne dla 

i jujosób sekretnych. Krucza 49, m. 9. Udzie- 
I lam porad, przyjmuję zamówienja. 9028

A“ituszerka R. M. przyjmuje^panieTa sła­
bość, czas dłuzszy lub kurację, bez legity- 

inacj. Nowy-Swiat M 48. 8539
c- \ Massażystka Mana Kowalska, zatwier- 

i K/dzona przez urząd lekarski, massuje spe­
cjalnie dzieci i kobiety. Krakowskie-Przed- 
mieście 17, mieszkania 6. 950r
akuszerka Karpińska przyjmuje panie na 
Rslabość lub na kurację, bez legitymacji, z 
umieszczeniem dziecka od 15 rubli. Elekto­
ralna 19. 8873
Fabryka’ powozów"Henryka Geyer przenie-

1 i siona do własnego domu: Leszno .Vi 641682a, 
posiada powozy nowe i używane, przyjmuje 

| obstalunki i reparacje no cenach przystępnych.
Leszno .V 64.________________ » 10153

Letnie mieszkania różnej wielkości, do wy. 
najęcia w Willanowie. Wiadomość: Admi.

I nistracja dóbr. ^81
FIC ejster przyjezdny wyrabiający specjalnie 
Błlkiimys, zMobremi świadectwami, poszukuje 
miejsca; gotów i na wyjazd. Nowe-Miasto 1, 

i u p. Biskupskiego. 10216  
nbiadv prywatne tylko na maśle. Elekto- 
Uralna 21, m. 10-  9996
szlachetnemu nieznajomemu, który w dniu 
C31 marca, w czasie zwiedzania grobów, ra­
czył odesłać zabłąkanego w tłumie chłopczyka 
Janka do domu, nrniejszem składam serdeczne 
podziękowanie. Wdzięczna Matka. 10196 
7gubiono w sobotę idąc z kościoła św. Anny 
^pudełeczko blaszane z medalikami. Oddawca 
otrzyma sowitą nagrodę. Ulica Wilcza X? 12, 
mieszkania 15. 9843

Zacherlin tępi pluskwy, robactwo domo­
we. „Dezynfekcja," Królewska 39, wprost 
giełdy, w składach aptecznych i mydlar- 

I skich. 8462

W drukarni Kurjera warszawskiego. — Plac Teatralny Nr. 473c (nowy 9). J,o3no.ieHo Hensypoio Bapniana 22 Mapra (4 Anpija) 1893 r.
Redaktor Franciszek Olszewski. — Wydawscy. Wacław Szymanowski i Antoni Pietkiewicz (Adam Pług).


